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Centralna Rada Związków Zuwodowyc | 
do związkowców za granicą z okazji nowego roki 


WARSZAWA (PAP), — Z okazji nowego roku 


Centralna Rada 


Związków Zawodowych przesłała Światowej Federacji Związków Za- 
wodowych, naczelnym władzom ruchu związkowego: ZSRR, państw 
demokracji ludowej, Chińskiej Republiki Ludowej, Koreańskiej Re- 
publiki Ludowo - Demokratycznej, NRD, Vietnamu, Francji, Włoch, 
Egiptu, Meksyku i Holandii depesze z życzeniami dalszych sukcesów 
w walce o pokój i postęp na świecie przeciwko wojennym knowa- 
niom anglo - amerykańskich imperialistów. 


„Pragniemy zapewnić Światową Fe | wi koreańskiemu zwycięstwa nad bar 


derację Związków Zawodowych 
czytamy m. in. w depeszy do ŚFZZ — 
że klasa robotnicza zorganizowana w 
polskim ruchu zawodowym nadai wy- 
trwale walczyć będzie pod jej sztan- 
darem w szeregach międzynarodowe- 
go ruchu zawodowego o pokój i po- 
stęp, przeciwko agresywnemu impe- 
rializmowi amerykańskiemu“, 


e BSE! 


w Biała do Woehaa wej 


'Eentralnej Rady Związków Zawodo- 


wych CRZZ pisze: „Centralna Rada 
Związków Zawodowych w imieniu pra 
cujących Polski Ludowej przesyła 
Wszechzwiązkowej Centralnej Radzie 


= Związków Zawodowych i wszystkim 


k 
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i analizowaniu osiągnięć 


pracującym zwycięskiego kraju socja 
lizmu - budowniczym komunizmu jak 
najserdeczniejsze braterskie pozdro- 
wienia i życzenia nowych wspania- 
łych sukcesów w realizacji stalinow- 
skiego planu przeobrażenia przyrody 
i we wznoszeniu budowli komunizmu. 


Masy pracujące Polski zapewnia- 
ją, że jeszcze silniej i bezwzględniej 
walczyć będą u waszego boku prze- 
ciwko przygotowaniom wojennym an- 
glo - amerykańskich imperialistów i z 
jeszcze większą ofiarnością walczyć 
będą o umocnienie światowego obozu 
pokoju, któremu przewodzi Wielki 
Stalin *, . j 

"M w 


m 

„Życzymy wam w nowym roku — 
pisze CRZZ w depeszy do Ogólnochiń 
sikiej Konfederacji Związków Zawodo 
wych — dalszych sukcesów w pracy 
dla dobra chińskich mas pracujących, 
w walce przeciw zbrodniczej inter- 
wencji amerykańskiej w Korei i no- 
wym agresywnym knowaniom impe- 
rialistów, życzymy sukcesów w wal- 
ce o utrwalenie światowego pokoju“. 

ta“ 

W depeszy do Centralnej Rady 
Zjednoczonych Związków  Zawodo- 
wych w Korei czytamy: „Masy pracu- 


jące Polski z całego serca życzą ludo- ' 


Załoga młyna elektrycznego w Brzozowie 


barzyńskimi agresorami', 


* * 
se 


W depeszy do Centralnej Rady 
Związków Zawodowych Vietnamu 
CRZZ przesyła gorące braterskie po- 
zdrowienia masom pracującym tego 
kraju oraz wszystkim patriotom, wal- 
czącym bohatersko przeciwko koloni- 
zatorom francuskim o wolność i chleb, 
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„Życzymy wam w nowym roku — 
— czytamy m. in. w depeszy do Fran- 
cuskiej Generalnej Konfederacji Pra- 
cy — pełnych zwycięstw w waszej 
walce o poprawę warunków byto- 
wych i socjalnych mas pracujących, 
w walce o niezależność Francji, w wal 
ce przeciwko zbrojeniom, o pokój i 
sprawiedliwość społeczną", 
* * 

Ponadto depesze przesłały zarządy 
główne związków zawodowych _ za- 
rządom głównym związków zawodo- 
wych, pokrewnych branż w ` ZSRR, 
Chińskiej Republice Ludowej, Koreań 
skiej Republice Ludowo - Demokraty- 
cznej, NRD oraz państw demokracji 
ludowej i Wielkiej Brytanii, 

u" «a 

WARSZAWA (PAP) — Ź okazji 
nowego roku Komitet Słowiański w 
w Polsce przesłał depzsze z życze- 
niami do komitetów słowiańskich: 
ZSRR, Czechosłowacji i Bułgarii. 


„Życząc narodom radzieckim `dal- 
szych wspaniałych sukcesów w dzie- 
le budownictwa komunizmu i w walce 
o pokój — czytamy w depeszy prze- 
słanej do Komitetu Słowiańskiego 
ZSRR — jesteśmy głęboko przekona- 
ni, że braterski sojusz miłujących po- 
kój narodów, kierowany geniuszem 


Wielkiego Stalina — Wodza całej po, 


stępowej ludzkości, pokrzyżuje ludo- 
bójcze plany anglo - amervkańskich 
podżegaczy wojennych *. 


Komitet Słowiański w Polsce prze- 
słał również depeszę z życzeniami no 
worocznymi do postepowych organiza 
cji słowiańskich Ameryki Północnej, 
i Południowej oraz Triestu, 


wzywa do współzawodnictwa 
w oszczędności przemiałowej 


Załoga młyna elektrycznego w 
Brzozowie pow. chełmińskiego po prze 
w. 1951 r. 
oraz, planu produkcyjnego na 1952 r. 
postanowiła przystąpić do współza- 
wodnictwa długofalowego i podjęła 
następujące zobowiązanie; 

1. wykonać roczny plan produkcji 
do 1. 12, 1952 r. i 

2. Obniżyć koszty własne przemia- 
łu jednej tony zboża o 3 zł. w sto- 
sunku do kosztów 1951 r. 

3. Wykorzystać maszyny w 100 pro 
centach zdolności teoretycznej. 

4, Normy pracy przekroczyć o 10 
proc. 

5. Zaoszczędzić 2 kg energii elek- 
trycznej na przemiale 1 tony zboża 
w stosunku do zużycia w 1951 r. 

6. Zaoszczędzić na oliwie i sma- 
rach 3 proc. w stosunku do ustalo- 
nych norm, 

7. Zwalczać nielegalny przemiał | 
uprawiany przez spekulantów i szko 
dników gospodarczych. 


8. Podnosić szkolenie zawodowe 
praktykantów i pracowników mły- 
na. W tym celu raz na 2 tygodnie 

w godzinach wolnych od pracy po- 
święcić 2 godziny na szkolenie prak 
tyczne i dyskusje z zakresu literatu- 
Ty, fachowej, 


9. Stać na straży mienia społecz- 
nego przez należytą. konserwację 
maszyn i urządzeń w młynie. W tym 
celu w miesiącach letnich przepro- 
wadzić drobne naprawy j konser- 
wacje we własnym zakresie co przy- 
miesie 1.280 zł. oszczędności w skali 
rocznej. 


10. Zmniejszyć rozkurz w młynie do 
przeciętnej 2 proc. y 


Załoga młyna mając na uwadze 
przedterminowe wykonanie Planu 
6-lietniego wzywa wszystkie młyny 
do podjęcia zobowiązań i ich reali- 
zacji jako wkładu w walkę o pokój 
i Plan 6-letni, 


| 
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Organ Komitetu 
Wojewódzkiego 


Rok V 


AZETA 
POMORSKA 


Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 


Bydgoszcz, środa 2 stycznia 1952 r. 


Wspaniałe sukcesy 
budowniczych Moskwy 
MOSKWA (PAP) — Budowniczowie 
Moskwy przekroczyli plan budowńi= 
ctwa mieszkalnego na rok 1951. Miesz 
kańcy Moskwy otrzymali w roku ue 
"|biegłym 735,000 metrów kwadrałto= 
wych powierzchni mieszkalnej za- 
miast planowanych 710.000 metrów. . 
W roku ubiegłym wybudowano więc 
X Moskwie o 200:000 metrów kwadra 
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towych więce; niż w roku 1950 i 
330.000 metrów %kwadratowvch wię- 
cej niż w roku 1949. 

Osiągnięto poważne sukcesy w bu 
downictwie kulturalno - bytowym. W 
roku 1951 zbudowano w Moskwie 24 
nowe gmachy szkolne oraz 58 żłób-=. 
ków i przedszkoli. 

Budowniczowie metra pomyślnie za 
kończyli budowę czwartego z kolei 
odcinka kolei podziemnei od stacji 
Kurskiej do Białoruskiej, długości 6,7 
kilometra. W najbliższych dniach no 
wy odcinek metra zostanie oddany do 
użytku, 

Przekroczono również! plan qgazyfi- 
kacji mieszkań. Obecnie 85 proc. mie 
szkań stolicy radzieckiej podłączo* 
nych jesi jest do sieci gazowej. 


Depesza Józefa Stalina 


do naczelnego redaktora | 
| japońskiej agencji prasowej „Kiodo” 


MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS ogłasza następującą de- 


h | peszę J. W. STALINA do naczeł 


nego redaktora agencji „Kio- 
ag Kiisi Iwamoto: 

| Szanowny Panie K. Iwamoto! 
Otrzymałem Pańską depeszę z 
prośbą o przesłanie noworocz- 
nego orędzia narodowi japoń- 
skiemu. 

Wśród działaczy radzieckich 
nie ma takiej tradycji, by pre- 
mier obcego państwa zwracał 
się do narodu innego państwa 
ze swymi życzeniami. Jednak- 
że głębokie współczucie naro- 
dów Związku Radzieckiego dla 


narodu japońskiego, na który 
spadły nieszczęścia w związku 
z obcą okupacją, zmusza mnie 
do zrobienia wyjątku od regu- 
ły i do zadośćuczynienia Pań- 
skiej prośbie. 

Proszę przekazać narodowi 
japońskiemu, że życzę mu wol- 
ności i szczęścia, że życzę mu 
całkowitego powodzenia w je- 
go mężnej walce o niezawisłość 
swej ojczyzny. 

Narody Związku Radzieckie- 
go same w przeszłości doświad- 
czyły okropności obcej okupa- 
cji, w której brali również u- 
dział imperialiści japońscy. To- 


O 
Zyczenia noworoczne w Belwederze 


WARSZAWA (PAP). Dnia 1 stycz- 
nia br: 'w godzinach porańsych przed 
stawiciele dyplomatyczni akredyto- 
wani w Warszawie złożyli swe podpi 
sy w księdze życzeń noworocznych 
dla Obywatela Prezydenta RP, wHo: 
żonej w sali Pompejańskiej w Belwe 
derze, 


Następnie złożyli swe podpisy 
członkowie: Rady: Państwa; Rząd” Rze 
czypospolitej z prezesem Rady Mi= 
nistrów Józefem Cyrankiewiczem na 
czele, delegacje organizacji politycz- 
hych i społecznych oraz liczni przed 
stawiciele społeczeństwa. : 


Przyjęcie w Prezydium Rady Min strów 


Prezes Rady Ministrów Józef Cyrankiewicz przyjął w dniu 31 grudnia 
ub. roku posła nadzwyczajnego i ministra pełnomocnego RP w Meksyku 


— Bolesława Jelenia, 


Orędzie prezydenta Ho Szi-mina 


do jeńców 


francuskich 


PARYŻ (PAP). Jak donosi prasa, ; ganizacji demokratycznych — CGT, 


z okazji nowego roku prezydent Viet 
namskiej Republiki Demokratycznej 
Ho Szi-min wystosował orędzie do 
jeńców francuskiego korpusu ekspe- 
dycyjnego, którzy dostali się do nie- 
woli Vietnamskiej Armii Demokra- 
tycznej. 

Kontynuując naszą humanitarną 
politykę — głosi orędzie — oraz u- 
względniając prośbę francuskich or- 


Współzawodnictwo trwa 


Związku Kobiet Francuskich, Repu- 
blikańskiego Związku Młodzieży 
Francuskiej j Krajowego Stowarzy- 
szenia Repatriantów z Indochin, rząd 
Vietnamskiej Republiki Demokraty- 
cznej postanowił zwolnić dalszą par- 
tię francuskich jeńców wojennych. 

Jeńcy ci zostaną natychmiast re- 
patriowani do Francji. 


Który powiat zdobędzie 
sztandar przechodni 


za wykonanie zobowiązań wsi? 


Chłopi powiatów chojnickiego i tu- 
cholskiego w dalszym ciąqu przodu 
ją w realizacji zobowiązań wsi. 

Wykonali oni już całkowicie rocz- 
ne plany skupu zboża. a obecnie pro 
wadzą współzawodnictwo o zdobycie 
przechodniego sztandaru ufundowane 
go przez Prez. WRN dla powiatu, któ 
ry pierwszy wykona plany gospodar- 
cze i finansowe. 

Osiągnięcie w wymienionych po- 
wiatach tych wyników to dowód pa- 
triotycznej postawy chłopów: pracu- 
jących. 

Takie powiaty jak Toruń, Byd- 
goszcz i Sępólno mają poważne możli 
wości zdobycia przechodnieqo sztan- 
daru, ale podobne szanse . posiada 
każdy inny powiat. ; 

W wykonaniu rocznych planów sku 
pu zboża w tych powiatach, które zaj 


mują dziś czołowe miejsca w na- 


szym województwie poważną rolę o- 
degrały organizacje partyjne i maso- 
we, Prez. GRN oraz aparat skupu 
prowadząc bezwzględną walkę z ku- 
łactwem i elementami spekulanckimi 
dążącymi do podważenia sojuszu ro 
botniczo - chłopskiego. 

Wzmożenie tempa dostaw zbożo- 
wych to bojowe zadanie stojące 
przed chłopami i aktywem wszyst= 


kich powiatów w naszym wojewódz- 
twie, które dotąd nie wykonały swo- 
ich planów: Na to czekaią chłopi, 
którzy zobowiązania w skupie zboża 
już wykonali, 


Do pełnego wykonania rocznych 
planów skupu zboża Prezydia Rad Na 
rodowych, organizacje partyjne i ma 
sowe oraz aparat skupu winny zmo- 
bilizować wszystkie siły aby wyko- 
nać całkowicie na rzęcz Państwa pla 
ny gospodarcze i finansowe. 

Dużo do zrobienia w*akcji skupu 
zboża mają powiaty Brodnica, Lipno, 
Chełmno, Aleksandrów Kuj., Mogilno 
i Żnin, ponieważ osiągnięte dotąd 
przez nie wyniki nadal są daleko niż- 
sze od stopnia wykonania planu w 
skali wojewódzkiej, 

Bardziej niż dotąd wzmożona mobi 
lizacja chłopów do wykonania swo- 
ich obowiązków poprzez pracę maso- 
wo - uŚwiadamiająca prowadzona z 
większym natężeniem niż dotychczas 
przez organizacje partyjne oraz pocią 
ganie przez GRN do surowej odpowie 
dzialności opornych kułaków wpły- 
nie w tych powiatach. które jeszcze 
zalegają z realizacją swoich zobowią- 
zań na osiągnięcie pełnego sukcesu 
w wykonaniu planów gospodarczych 
i finansowych. 


też rozumieją one w pełni cier- 
pienia narodu japońskiego, głę- 
boko współczują mu i wierzą, 
że zdobędzie odrodzenie i nie- 
zawisłość swej ojczyzny, podo- 
bnie jak zdobyły to w swoim 
czasie narody Związku Radzie- 
ckiego. 


Życzę robotnikom japońskim 
wyzwolenia od bezrobocia i ni- 
skiej płacy roboczej, zniesienia 
wysokich cen towarów pow- 
szechnego użytku i powodzenia 
w walce o zachowanie poko- 
ju. 


Życzę chłopom japońskim wy 


zwolenia ad bezrolności i mało- 
rolności, zniesienia wysokich 
podatków i powodzenia w wal- 
ce o zachowanie pokoju. 


Życzę całemu narodowi ja- 
pońskiemu i jego inteligencji 
całkowitego zwycięstwa sił de= 
mokratycznych Japonii, oży- 
wienia i rozwoju życia ekono- 
micznego kraju, rozkwitu kals- 
tury narodowej, nauki, sztuki 
oraz powodzenia w walce o za« 
chowanie pokoju. 


Z poważaniem 
J. STALIN 
31 grudnia 1951. 


Masy pracujące całego kraju 
radośnie powitały rok 1952 


WARSZAWA (PAP). — Dobrze spełniony obowiązek i sukcesy 
w roku ubiegłym, pewność dalszych zwycięstw w walce o pokój i 


plan — oto źródła radości, z jaką świat pracy całego kraju 


witał 


rok 1952, Wesoło, barwnie i różnorodnie minęła noc sylwestrowa w 
ośrodkach przemysłowych i miastach, osiedlach i wsiach. 


Na Górnym Śląsku, gdzie w roku 
ubiegłym odniesiono tyle  wspania- 
łych zwycięstw w walce o wzrost si- 
ły i rozkwit Ojczyzny, zabawy sylwe- 
strowe zgromadziły w domach kultu- 
ry, świetlicach dziesiątki tysięcy gór 
ników i hutników, metalowców i ro- 
bótników przemysłu chemicznego. Ja 
rzył się światłami Wojewódzki Dom 
Kultury w Katowicach. Na pełnej ra- 
dości.i wesela zabawie spotkali się tu 
przodownicy i przodownice pracy, 
czołowi racjonalizatorzy. Bawili się 
wybitni przodownicy: rębacze ściano 
wi z kopalni „Wieczorek* — Paweł 
Kudła i Teofil Jurasik, Józef Buczy- 
|łowski, Ignacy Błoński i Erwin ZY: 
chon z kopalni „Wujek“, Teodòr Gru- 
ber z huty „Ferrum“ i dziesiątki in- 

nych. Przodujący ludzie klasy robot- 
niczej spędzili wieczór wśród tańca, 
licznych atrakcji i niespodzianek, zgo 
towamych m, in. przez artystów Tea- 
tru Śląskiego im. Wyspiańskiego. O- 
choczę zabawy odbyły się również w 
Sosnowcu, Zabrzu; Bytomiu,  Gliwi- 
cach, Chorzowie, Rudzie Śląskiej, w 
świetlicach kopalń, hut i fabryk. 


Tysiącami świateł płonęła w noc 


sylwestrową robotnicza Łódź. Na pla- 
cach rozbłysły różnokolorowe świat- 
ła na wielkich choinkach. Ci robotni- 
cy, którzy przez cały rok przodowali 
w walce o plan, jak prządki z ZPB im. 
Stalina: Stanisława Łojszczyk, Apolo 
nia Pilarska, Władysława Szklarek, 
jak tkacze z tych samych zakładów: 
Majewski, Andrzejewski i inni bawili 
się radośnie na zabawie przodowni- 
ków pracy w salach restauracji Ti- 
voli*, Oni rok 1952 witają już drugi 
raz — mówi przewodniczący ORZZ 
Sumerowski, — Kilka miesięcy temu 
większość z nich rozpoczęła już bo- 


wiem wykonywanie trzeciego 
Planu 6-letniego. 500 młodych przo= 
aowników pracy i racjonalizatorów 
fabryk łódzkich powitało nowy rok 
na zabawie w Młodzieżowym Domu 
Kultury, 

O godzinie 14 syreny stoczni pół- 
nocnych w Gdańsku dały znać, że ro- 
cany plan produkcji został wykona« 
ny. Załoga zebrała się na molo. „Us 
zyskane w roku 1951 doświadczenią 
pozwolą nam zwycięsko walczyć a 
produkcję trzeciego roku Planu 6-lete 
niego“ — powiedział na zgromadze= 
niu mistrz działu hydraulicznego — 
Baranowski. W kilka godzin potem ra 
botnicy, inżynierowie i technicy stos 
czni północnej wyrażali radość z o+ 
siągnięteqo sukcesu w ochoczych za: 
bawach. 

Dobrze bawili się również robotni- 
cy i pracownicy umysłowi fabryk ; in 
stytucji woj. poznańskiego. 


roku 


NOWOROCZNE ZABAWY MŁO- 
DZIEŻY I DZIECI 


Na wspaniałych urozmaiconych 
choinkach noworocznych zakończyły _ 
1951 rok dzieci į młodzież Śląska, Ło- 
dzi, Wybrzeża, województwa  lubele 
skiego, opolskiego i innych. 

Ponad 1.000 młodzieży brało ue 
dział we , wspaniałej uroczystości 
choinkowej w dniu 31 grudnia ub. 
roku w Pałacu Młodzieży im. Bolesłą 
wa Bieruta w Katowicach. Cały dzie- 
dziniec jaśniał w świetle różnokoloro 
wych reflektorów, Kulminacyjnym 
punktem zabawy było pojawienie się 
„starego roku“, poprzedzone 12 ude- 
rzeniami w gong. Radosnym gwarem 
przyjęła młodzież przekazanie przez 
„stary rok” władzy nowemu roku, 


Prowokacja faszystów gaullistowskich 
udaremniona przez robotników 


PARYŻ (PAP). Przed jednym z 
budynków fabryki samochodów Re- 
nault pod Paryżem faszystowska bo- 
jówka spod znaku de Gaulle'a usiło- 


wała nie dopuścić do odbycia wiecu 
robotniczego, Bojówkarze faszystow- 
scy, wznosząc prowokacyjne okrzyki 
mapadali na grupy robotników uda- 
jących się na wiec. Na plac, na któ- 
rym miał odbyć się wiec przybyło 
też 300 policjantów, którzy zaatako- 
wali. brutalnie, gromadzących się 
przed fabryką robotników. Oburzeni 
prowokacyjnym zachowaniem się fa- 


szystów i policjantów, robotnicy prze 

pędzili zarówno jednych jak i dru= 
gich po czym, po odbyciu wiecu poa 
wrócili do pracy. 


Dziennik „L'Humanite* podkreśla 
że de Gaulle wywołując nieustannie 
prowokacje chce przygotować grunt. 
do wprowadzenia we Francji faszy= 
zmu. Zdecydowana postawa robotni-. 
ków fabryki Renault — pisze „L'HFu= 
manite” — wchodzi w ramy ogólnej . 


akcji patriotów francuskich broniąe 
cych swobód republikańskich, 


i 


Rok w 
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=- BBRLIN (PAP), 
CAREL w Buriinię k 


__wilnej Munezhonu, Anbenu 


-© pierwszy rok drugiej połowy XX 
wieku, który otworzył w dziejach 
„ludzkości erę wyzwolenia ludów 
g jarzma kapitalizmu, ere socjalizmu, 
zapoczątkowaną w pierwszym na 
świecie kraju zwycięskiego socjali- 
'zmu — w Zwiazku Radziegkim. 
Szybko obracały sie koła historii w 
1951 roku. Trudno byłoby więc, prze- 
prowadzając bilans ubiegiego roku, 
wracać myślą do wszystkich wyda- 
rzeń, choćby nawet były bardzo Waż- 
ne, Przypomnijmy sobie najważniej- 
sze —azich zestawienia powstanie 


nie hitlerowskiegó Wehrmachtu, W 
San Francisco „obradowała” konfe- 
rencja, która pod nieobecność lub 
przy sprzeciwie tak żywotnie zainte- 
resowanych tą sprawą państw — jak 
Związek Radziecki Chiny Ludowe, 
Polska, Indie, Burma czy Vietnam — 
uchwaliła zalegalizowanie remilitary 
zacji Japonii, jej okupacji i przekształ 
cenia w bazę agresji na Dalekim 


| Wschodzie. Ten wojenny krok amery 


kańskich imperialistów montowania 
osi Waszyngton — Tokio został o- 
chrzczony mianem „traktatu pokoió- 


obraz roku 1951 — roku walki i zwy |wego” z Japonią. 


cięstw obozu pokoju nad siłami woj- 
ny i grabieży, które mimo ponoszo- 
nych klęsk usiłują przy Pomocy woj 
ny powstrzymać bieg historii, 

- W 1951 roku amerykańscv imperia- 
liści mieli wszystkie dane. aby zdać 
sobie sprawę, że z każdym miesią- 
cem, z każdym rokiem słabnie system 
kapitalizmu. I dlatego z jeszcze więk 


, szym zacietrzewieniem stosowali wy 


tyczne, które scharakteryzował Ww 
swej książce .,O panowanie nad świa 
tem” James Burnham, oficialny do- 
radca rządu Trumana i teoretyk impe 
rializmu. i 

Oto one: i. „Pokój nie test i nie 
może być celem naszej polityki za- 
granicznej, 2. Należałoby odrzucić to, 
co pozostaję jeszcze z doktryny „rów. 
ności narodów". 3. Trzeba porzucić 
całkowicie zasadę „nieinterwencji w 
sprawy wewnętrzne innych narodów”, 
która jest zresztą tylko pustą  for- 
mą”. 
WASZYNGTON — STOLICA WOJNY 

Z Waszyngtonu. gniazda organiza- 


torów nowej wojny światowej, mia- 
sta w którym mieści się sztab nowej 


„agresji, płynęły w Świat agresywne, 


wojownicze przemówienia Trumana i 
zgraj trumanowskich polityków i ge- 


 nerałów — renrezentantów interesów 


tego czy innego monopolu. Agresyw 
nym przemówieniom, w tonie i treści 

niczym nie usiępującym norym- 
erskim wystąpieniom Hitlera, to- 
warzyszyła aqresywna pólityką i a- 
gresywne posunięcia. 

Senat USA postanowił wydatkować 
na cele wojenne w. 1952 roku Sumę 
60 miliardów dolarów. Truman złożył 
podpis. pod ustawą asyqnującą 100 
milionów dolarów na organizowanie 
szpiegostwa i dywersji w Związku Ra 
dzieckim. Polsce i innych krajach de- 
mokracji ludowe:. Konferencja mini- 
strów spraw zagranicznych USA, W: 
Brytanii i Francji pod batutą Acheso= 
ńa postanowiła przyśpieszyć prze- 
ksztąłcenie Niemiec Zachodnich w 


SŁOWA, KTÓRE SĄ PROGRAMEM 


A: agresywne wystąpienia, agresy 
wne posunięcia nie zostały ue 
koronowane tak upraqnionymi przez 
kój będzie zachowany j utrwalony, je 
Śli narody ujmą w swe rece sprawę 
zachowania pokoju i będą broniły jej 
do końca" — te historyczne słowa 
Chorążego obozu pokoju, Józefa Sta- 
lina, wypowiedziane w lutym 1951 ro- 
ku, stały się bojowym programem, 
zawołaniem setek milionów pokój mi 
łujących łudzi. Realizowali ten pro- 

ram bojownicy o pokój, składając 
E ii obecnej ponad pół miliar- 
da podpisów pod Apelem o Pakt Po 
koju pomiędzy pięcioma wielkimi mo 
carstwami. Realizowały je masy ludo- 
we Francji i Włoch, które na oszukań 
cze ordynacje wyborcze, na pałki po= 
licyjne, na terror i szantaż rządów at= 
lantyckich, na zdradziecką politykę 
przywódców Socjal-demokratycznych 
odpowiedziały zdecydowanym nonar= 
ciem Komunistycznej Partii Francji i 
Komunistycznej Partii Włoch. ich po= 
lityki pokoju i suwerenności narodo- 
wei, 

Pokój i chleb — brzmiało hasło 
strajkujących setek tysiecy robotni- 
ków hiszpańskich, Głosu ich nie zdo- 
łał zdławić trwający od 15 lat terror 
frankistowski, Pokój į wolność 
oto cel, przyświecąjacy narodowi 
irańskiemu, który zmusił swój burżu 
azyjny rząd do przepedzenia angiel- 
skich wyzyskiwaczy z Iranu a parla- 
ment do uchwalenia ustawv o nacjo- 
nalizacji złóż i przemysłu naftowego 
w Iranie. Zdecydowana wola i posta= 
wa narodu ęeqipskieqo zmusiła rząd 
egipski do wypowiedzenia traktatu 
anglo - egipskiego; który uczynił z 
Egiptu Kolonię brytyiską. 

-We wszystkich częściach świata pę 
kają łańcuchy imperializmu, kurczy 
się obszar jeg krwaweqo panowania. 
Linia frontu walki pomiedzy 
wojny i 


siłami 


pokoju przebiega przez 


Felieton noworoczny 
czasopisma „Nowe Czasy* 


MOSKWA (PAP). W ostatnim nu-| Pakt Pokoju nie został jeszcze za- 


merze cząsopisma radzieckiego „No- 
we Cząsy“ ukazał się felieton nowo= 
roczny, ujęty w formę wyjątków z 
wyimaginowanego numeru „Nowych 
Czasów” z 1 stycznia 1956 r. Redakcja 
udzieliła swych łamów kilku kore= 
spondentom radzieckim i zagranicz- 
nym, którzy usiłowali wyobrazić so- 
bie jakie skutki miałoby zawarcie 


. pokoju między pięcioma wielkimi mo 


carstwami. Wśród współautorów fe- 
lietonu widnieją nazwiska Dereka 
Kartuna (Londyn), Claude Morgana 
(Paryż), Howarda Fasta (Nowy Jork), 
Mario Brandani (Rzym) oraz specjal- 
nych korespondentów czasopisma. — 
Artykuły ich i reportaże w sposób 
niezwykle żywy kreślą dobroczynny 
wpływ Paktu Pokoju na „życie każ- 
dego narodu i ną sytuację między- 
narodową. 

Redakcją „Nowych Czasów* zaopa 
trzyła felieton w następującą uwagę: 


Walki w Korei 


PEKIN (PAP), — Komunikat do- 

wódatwa Koreańskiej Armii Ludowej 
agłoszony 31 grudnia podaje, że for- 
macje Armii Ludowej ściśle współ- 
Brącując z oddziałami ochotników 
chińskich kontynuowały na poprzed- 
nich pozycjach walki z nacierającym 
nieprzyjacielem, który ponosi znącz- 
ne straty w ludziach i sprzęcie. 
„ „Na froncie zachodnim oddziały Ar 
mii Ludowej oczyściły z nieprzyja- 
ciela wyspy Soenphendo i Teephen- 
do u zachodnich wybrzeży Korei. We- 
dług niekompletnych danych wojska 
ludowe roagromiły całkowicie dwa ba 
gh lisynmanowskie oraz zdoby- 
y przeszjo 170 karabinów, 5 karabi- 
nów maszynowych, 3 rądiosiacje po- 
lawe oraz wiele innego sprzętu wa- 
jennego. Ponadto wojska ludowe 
zdobyły 2 statki motorowe i 20 stat- 
ków desantowych. W pobliżu wyspy 
Teephendo zatopiono kilka statków 
z wojskami lisynmanowskimi, które 
usiłowały ratować się ucieczką, 

31 grudnia zestrzelono 2 samolo- 
ty nieprzyjacielskie, które brały u- 
dział w bombardowaniu ludności cy- 
i Suk- 


„gzhonu. 
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Rozegrane 1 stycznia 
: i sztucznym lodowisku 
w Werner Seelenbinderhalle czwarte | 0- 
statnie spotkanie hokeistów polskich z 
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warty podobnie jak porozumienie 
w sprawie redukcji zbrojeń į zaxazu 
bomby atomowej. Ale miliony ludzi 
na całym świecie walczą o to. U- 
zdrowić sytuację międzynarodowa, 
położyć kres obłędnemu wyścigowi 
zbrojeń a przede wszystkim zapobiec 
zągrażającemu niebezpieczeństwu no 
wej wojny światowej — oto bszpo- 
średnie zadanie, jakie stawiają sobie 
obecnie obrońcy pokoju we wszyst- 
kich krajach. Cel ten jest osiągalny. 
600 milionów prostych ludzi, któ- 
rych podpisy widnieją pod żądaniem 
w sprawie zawarcią Paktu Pokoju, 
wiążą z nim najzupełniej konkretne 
pragnienia. 


imperialistów laurami sukcesów. Po | 2 więcimią Majdanka i 


zzechodzi do bistori rok 41951,j bazę agresji, przyspieszyć odrodze- | wszystkie kraje i kontynenty, W 8a- 


mych Stanach Zjednoczonych, dokąd 
prowadzą ‘wszystkie nici imperiali- 
stycznego spisku. przeciwko pokojo- 
wi, wybuchały potężne strajki, jak 
np, strajk dokerów, 

Na olbrzymie trudności 
podpalacze 


natrafili 
światąa'w realizowaniu 
głównego celu przekształcania Nie- 
miec Zachodnich w ognisko agresji. 
Sprzymierzeni z kliką odwetowców, 
hitlerowskich polityków i daenerałów, 
Adenauera, Guderiana gzv Speldla, 
usiłują eni zmusić naród niemiecki 
do odegrania roli, którą ongiś wyzna 
czyli Hitlerowi — roli szturmowego: 
oddziału agresji przeciwko Związko= 
wi Radzieckiemu i krajom demokra- 
eji ludowej, W tym celu, podsycają 
antypolską kampanie odwetową, w 
której pierwsze skrzypce drają kaci 
) Treblinki. 
Najlepsze warstwy narodu niemiec- 
kiego przeciwne są jednak military 
zacji, nie dają się wciągnąć w sieci 
zbrodniczej propagandy odwetu, pra= 
jną żyć w pokoju, odbudowywać znt 
szczony Kraj, pragną przyjaźni i 
współpracy z innymi narodami, 

Dążenia narodu niemieckiego wy- 
raża Niemiecka Republika Demokra= 
tyczna, która uznała granicę na Odrze 
i Nysie za granicę pokoju i przyjaźni, 
która konsekwentnie kroczy drogą de 
mokracji. Jej walka o zjednoczenie 
Niemiec poparta pizez olbrzymią wię 
kszość narodu niemieckiego i przez 
wszystkie narody miłujące pokój == 
to walka przeciwko remilitaryzacyj- 
nym planom USA, których realizację 
umożliwią rozbicie Niemiec tak pie= 
czołowicie pielęgnowane przez Wa- 
Szyngton. Walka narodu niemieckie 
go o zjednoczenie nierozłącznie spla= 
ia się z walką narodów przeciwko re 
militaryzacji, z walką narodu polskie- 
go o pokój, o utrwalenie niepodległo 
ści, 


MIT, KTÓRY PRYSŁ 


Ze szczególną wyrazistością roz- 
<wiewał się w 1951 roku mito „je 
dności" obozu atlantyckich podpala- 
czy świata. Zaostrzały się sprzecz- 
ności pomiędzy państwami kapitali- 
stycznymi. Niezwykle brutalna była 
anglo - amerykańska walka o naftę 
irańską, próby imperialistów amery= 
kańskich Wyparcią i zastąpienia bry- 
tyjskich kolonizatorów w Egipcie, 
Mieoczekiwanie silnie zaznaczyły się 
opory angielskie przeciwko prze- 
Fształcaniu Europy Zachodniej w à- 
merykański folwark i powierzaniu 
funkcji jego administratora nie chur- 
chillowskiemu, lecz adenauerowskie- 
inu żandarmowi. Wyrazem sprzeczno 
ści były mniej lub bardziej: wyraźne 
oporw goszczeqólnych rządów atlan- 
tyckieh przeciwke narzucanym przez 
Waszyngion ciężarom zbrojeniowym, 
pizeciwko żądaniem Waszyngtonu co 
raz większych kontyngentów mięsa 
ąarmatnieqo. 


O bankructwie -gospodarczym W. 
Brytanii, głównego państwa -satelie 
kiego USA mówi się jako o fakcie 
dokonanym. Inne kraie atlantyckie 
prostą drogą zmierzają ku kąatastro= 
fie gosbodarczej. Rządv atlantyckie 
boją się swoich narodów. których nę 
Gza pogłębia się z każdym dniem — 
koją się, by wyścig zbrojeń nie przy 
śpieszył ich upadku. Jedna po dru= 
giej konferencje atlantyckie, w Rzy- 
mie, w Strassburqu, kończą się fia- 
skiem. 


Jak w zwierciadle odbił się w Paa 
ryżu na VI sesji Zgromadzenia Ogól 
nego ONZ obraz agresywności, a Za= 
razem słabości obozu imperialistyczne 
go. Strojąc się nieudolnie w szaty 9- 
brońców pokoju amerykańscy impe= 


ok walki i zwycięstw it 
obozu pokoju nad siłami wojny 


rialiśc żądają od ONZ legalizacji 
bomby atomowej, wyściqu zbrojeń, 
pogłębiania rozbicia Niemiec, organi 
zowania szpieqostwa i dywersji. Szan 
tażem i groźbami zmuszają swych sa- 
telitów do odrzucania konstruktyw= 
nych, pokojowych propozycji ZSRR 
w sprawie zakazu broni atomowej, re 
dukcji zbrojeń, natychmiastowego za 
warcią rozejmu w Korei. podpisania 
Faktu Pokoju. Ale z coraz większym 
trudem przychodzi im narzucanie 
swej woli, coraz bardziej -zarzyta osła 
wiona amerykańska maszyna do gło- 
sowania. 


POTĘGA NA STRAŻY POKOJU 


ostatnio udzielonym wywiadzie 

Towarzysz Stalin powiedział: 
Agresorzy chcą oczywiście, aby ZSRR 
był bezbronny w wypadku ich napaści 
na Związek Radziecki. Ale Związek 
Radziecki z tym się nie zgadza i $a- 
dzi, że-agresora należy spotkać w 
pełnym uzbrojeniu”. Aqresorzy budo 
wali swoje wojenne plany na błogim 
przeświadczeniu, że posiadają mono- 
pol bomby atomowej. Spotkał ich gorz 
ki zawód, ZSRR posiada broń atomo- 
wą różnych kalibrów. Fakt ten nie- 
wątpliwie wpływa otrzeźw:ająco na 
awanturniczych następców Hitlera, 
Narody są głęboko wdzieczne Krajo- 
wi Socjalizmu za to, że łączy Wzno- 
szenie wspaniałych budowli komuni- 
zmu z rozbudową swej obronnej potę- 
gi. Bo właśnie potęqa qospodarcza i 
obronna Związku Radzieckiego, siła 
krajów demokracji ludowei oraz wro 
gość do imperialistów ich własnych 
narodów powstrzymują zbrodniarzy 
przed przejściem od pogróżek do czy 
nów. 

Rok ubiegły minął w Związku Ra- 
dzieckim, w Chinach Ludowych, w 
krajach demokracji ludowej pod zna 
kiem wielkich na miarę historyczną 
osiągnięć gospodarczych, W Związku 
Radzieckim gigantyczne prace źmie- 
niają klimat, zmieniają bieq rzek, o- 
suszają pustynie, ujarzmiają wichry. 
W Chinach wysiłek wyzwolonego na 
rodu chińskiego przekształca kraj 
przysłowiowego ongiś głodu, w zie= 
mię bogatych płodów j wielkiego 
przemysłu. Polska i inne kra'e demo- 
kracji ludowej chlubią się wielkimi 
budowlami socjalizmu, wzmacniają- 
cymi potencjał gospodarczy, obron- 
ność tych krajów i znaczenie politycz 
ne w Świecie 


Wybitny działacz WKP(b), tow. Be 
ria, w przemówieniu wygłoszonym w 
34 roczn.cę Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowe: zacytował 
następujące przysłowie włoskie: 
„Kto nie chce uczyć się na lekcjach, 
ten uczy się na własnej skórze”. Przy 
kład Hitlera, którego plany podboju 
świata zakończyły się pod ruinami 
Reichstagu jest właśnie ową lekcją. 
Lekcją dla amerykańskich podpala- 
czy świata jest fiasko ich adresji prze 
ciwko małemu bohaterskiemu narodo 
wi koreańskiemu. Nie pomógł dosko- 
nały sprzęt wojskowy, nie pomogły 
okrucieństwa, których rozmiarami za- 
chwyciliby się Hitler i Himmler, Prze 
bieg wojny w Korei obnażył całą sła 
bość agresorów j ukazał całą potęgę 
narodu walczącego w obronie wolno 
ści i niepodległości. 

L * 


Naród polski wraz z innymi naroda 
mi świata żegna rok 1951 z poczu- 
ciem swojej siły, słuszności bronio- 
nej przez nich sprawy i z niezłom- 
nym postanowieniem. by w 1952 roku 
pod przewodem Zwiazku Radzieckie-= 
go jeszcze bardziej wzmóc wysiłki, 
których celem jest zwycięstwo spra= 
wy pokoju i socjalizmu. 


Zbrodnicza prowokacja burżuazji poiskiej 


Komisji Transportu 


onek delegacjipolskiejna posiedzenie 


Wewnętrznego MOP 


o udziaie delegaci w obradach 


WARSZAWA (PAP). Józef Czesak, członek S<osobowej delegacji 
polskie; na posiedzenie Komisji Transportu Wewnętrznego Mie- 
dzynarodowej Organizacji Pracy, która obradowała w Nervi koło 
Genui w dniach od 3 do 15 grudnia ub, r. po powrocie do kraju 


poinformował przedstawiciela 
"oraz o udziale delegacji polsk 


Obrady Komisji Transportu We- 
wnętrznego Międzynarodowej Orga- 
nizacjj Pracy — mówił Józef Cze- 
sak — zgromadziły 198 delegatów, 
reprezentujących rządy,  pracodaw= 
ców oraz związkowe organizacje ro= 
botnicze, 

Na porządku obrad znajdowały się 
zagadnienia socjalne robotników i 
pracowników różnych gałęzi tran- 
sportu, 

Zarówno podstawowe referaty przy 
gotowane przez Międzynarodową Or 
ganizację Pracy, jak i obrady pro- 
wadzone na ich podstawie, wykazały, 
że będący w większości delegaci kra 
jów  kapitalistycznych zmierzają 
wbrew interesom szerokich rzesz pta 
cowników, do podporządkowania 
Międzynarodowej Organizacji Pracy 
wojennym celom bloku atlantyskie- 
go 


Sprawozdania Międzynarodowej 


.Organizacji Pracy — mimo chęci u= 


krycia tego faktu przed delegatami 
— ujawniły, że tak jak w całej go= 
spodarce, tak i w przemyśle tran- 
sportowym krajów kapitalistycznych 
przestawianie przemysłu na produk- 
cję wojenną jeszcze bardziej pogar- 
sza sytuację klasy robotniczej. 
Delegacja polska analizowała i de- 
maskowała przyczyny uchylania śię 
MOP od dyskusji nad tą zasadniczą 
sprawą. wykazując, że jest to jeszcze 
jeden dowód tego, iż imperialiści dą- 


PAP, o przebiegu obrad Komisji 
iej w jej pracach. 


Żą do przekształcenia MOP w swóje 
posłuszne narzędzie, 

Delegacja polska, będąca jedyną 
delegacją z krajów obozu pokoju i 
postępu (ZSRR nie należy do MOP) 
przeciwsławiała sytuacji robotników 
przemysłu 


botników tej gałęzi przemysłu w 
ZSRR i krajach demokracji ludowej, 
wskazując na wspaniały pokojowy 
rozwój przemysłu transportowego w 
tych krajach. 

Należy podkreślić = mówi dal 
Józef Czesak — że wypowiedzi de- 
legacji polskiej przyjmowali z peł- 
nym uznaniem przedstawiciele mas 


pracujących Francji, Włoch oraz kra 


jów zależnych i półzależnych. Dele- 
gaci robotniczy tych krajów podczas 
obrad niejednokrotnie solidaryzowali 
się z delegacją polską, Np, rezolucja 
w sprawie pokoju zgłoszona przez 
naszą delegację uzyskała znaczną 
ilość głosów mimo ogromnego naci- 
sku, jaki wywierał obóz anglo-ame= 
rykański na delegatów krajów Kae 
pitalistycznych, zależnych i półzależ- 
nych. ; 

Rezolucja polska, jakkolwiek od- 
rzucona mechaniczną większością 
głosów, stała się dla większości deles 
gacji robotniczych bodźcem do wzmmo 
żenia walki o pokój i o poprawę 
bytu pracowników przemysłu trane 
sportowego. 


Masy pracujące Europy Zachodniej 


występują 


przeciwko 


utworzeniu „armii europejskiej 


PARYŻ (PAP). — Zakończyły 
tu obrady przedstawicieli 


się 
Niemiec 


Zachodnich, Francji, Włoch, Belgii, 
Holandii i Luksemburga w sprawie 
utworzenia t. zw, „armii europej- 
skiej”, 


Komunikat oficjalny pomija mil- 
czeniem istotne zaqadnienia, które by 
ły przedmiotem narad, a więc kwe- 
stia „organu pomadnarodoweqo”, któ- 
ry by miał sprawować kierownictwo 
nad „armią europejską“, sprawę 
wspólnego budżetu, problem struktu- 
ry „armii europejskjej* itd. Komuni- 
kat oficjalny poświęcońy jest zagad- 
nieniom drugorzędnym i sformułowa- 
ny został w sposób mętny į niejasny, 
by zataić przed opinią publiczną po- 
ważne sprzeczności i trudności, jakie 
wyłoniły się podczas narad pary- 
skich. 

Komentatorzy postępowi podkreś- 
lają, że przytłaczająca większość lud- 
ności krajów kontynentu Europy Za- 


chodniej występuje zdecydowanie 


przeciwko amerykańskiemu projekto- > 


wi utworzenia agresywnej „armii eu- 
ropejskiej', w której neohitlerowski 
Wehrmacht miałby odegrać decydują 
ca rolę,-Fakt ten ciążył nad uczest- 
nikami konferencji. Fakt ten utrudnił 
uczestnikom narad przyjęcie bez za- 
strzeżeń jawnie agresywnego projek= 
tu w sprawie utworzenia „armii euro- 
pejskiej* i spowodował niepowodze= 
nie konferencji.  Komentatórzy ci 
zaznaczają dalej, że niepomyślny wy- 
nik konferencji nie powstrzyma remi- 
litaryzacji Frizemii, podjętej przez 
Stany Zjednoczone i marionetki ame- 
rykańskie w Niemczech Zachodnich. 
Przedstawiciele kół amerykanskich 
podkreślili, że neohitlerowski Wehr- 
macht musi być w jak najkrótszym 
czasie wskrzeszony i włączony do sił 
zbrojnych agresywnego bloku atlan- 
tyckiego niezależnie od tego, czy i 
kiedy utworzona zostanie „armia eur 
ropejska*. $ 


Odbudowa zachodnio-niemieckiego 
lotnictwa wojskowego 


BERLIN (PAP), Z kół politycznych 
w Bonn donoszą, że między Adenau- 
erem a mocarstwami zachodnimi a= 
warte zostało w Paryżu dodatkowe 
porozumienie w.sprawie utworzenia 
zachodnio - niemieckiego lotnictwa 
wojskowego, Zgodnie z tym porozu- 
mieniem odbudowa lotnictwa woj- 
skowego została rozłożona na kilka 


(W rocznicę zamordowania przewodniczącego misji Radzieckiego Czerwonego Krzyża) 


Dnia 2 stycznia 1919 roku, w lesie 
okalającym małą stację kolejową Ła- 
py rozległy się strzały, Zbradniczy 
rząd Moraczewskiego, rząd prawicy | 
PPS, który zdradziecko oddał Polskę 
na łup burżuazji, który sprzymierzył 
się z międzynarodgwą reakcją w celu 
sprowokowania wojny z ZSRR, doko- 
nał haniebneqgo mordu na przedsławi- 
«ielach Radzieckiego Czerwonego, 
Krzyża., Misja radziecka została przy- 
słana do Polski na mocy osiągniętegę 
porozumienia i miała urequlować, po- 
dobnie jak analoqiczna misja Polskie- 
go Czerwonego Krzyżą bawiąca w Mo 
skwie, wymianę jeńców wojennych. 

Polska klasa robotnicza. która entu- 
kasę) kok witała przybycie misji Ra 
dzieckiego Czerwonego Krzyżą do 
Warszawy, na wieść o potwornej, nie 
mającej precedensu zbrodni, odpowie 
działą falą gorących protestów. Na- 
zwiska członków delegacji, których 
zamordowali żandarmi Piłsudskiego, 
były na ustach wszystkich. Zginęli 
męczeńską śmiercią towarzysze: Bro- 
nisław Wesołowski. dr Klosman, Aj- 
wazowa i Alterowa 

Bronisław Wesołowski był człowie- 
kiem kochąnym, znanym i szanowa- 
nym przez klasę robotniczą, Całe ży- 
cie poświęcił walce o wyzwolenie spa 


|łeczne ; narodowe Polski. O Ojczyznę 


wolną od ucisku i wyzysku walczył w 
szeregach Związku Robotników Pol- 
skich i SDKPiL. Walczył o Polskę lu- 
du pracującego, oddając swe siły w 
służbę Rewolucji Październikowej. „W 
odludnym lesie Grodzieńszczyzny == 
pisął konspiracyjnie wydawany Ka- 
lendarz Komunistyczny — wyrwała 
go a naszych szeregów zbrodnicza rę- 
ka żandarmów „niepodległej Polski“. 
Zamordowano człowieka. którego nie 
śmiano zgładzić otwarcie, gdyż był 


nieskazitelny i drogi robotnikom pol- ; 
skim. | 

„Nie zmogło go 26 lat nielegalnej i 
pracy, nie zmogło 20 lat carskich prże | 
śladowań, nie zmogły osiedlenia sy- | 
beryjskie, nie zmogły „długie katorgi, 
a oto wypadło mu zginąć od ręki żan. 
darmów — zbrodniarzy,  nasłanych 
przez rząd „niepodległej ojczyzny”... 
Krystaliczną i uczciwą aż do dna du- 
szę wniósł Wesołowski w nasze sze- 
regi i da naszej SPfAWY”. 


* 

Bronisław Wesołowski urodził się 
w sierpniu 1870 roku pod Rawą Ma- 
zowiecką. Młodość jego przypadła na 
lata burzliwego wzrostu polskiego ru- 
chu rewolucyjnego, w których wszyst 
ko co postępowe, patriotyczne qarnęło 
się pod sztandary rewólucyjnej walki 
prowadzonej przez polską kląsę robot 
niczą o Polskę socjalistyczną i niepod 
ległą. i : 

Wesolawski kochał gorąco Ojeayz- 
nę, nienawidził jej ciemiężców, rodzi- 
mej 1 obcej burżuazji, kochał lud, 
pragnął jego szcześcia. Od najmłod- 
szych lat walczył w szeregach rewolu 
cyjnych i sprawie rewolucji wierny 
był przez całe życie, Eneigiczny, wy: 
trwały, niezwykle pracowity, całą du- 
szą oddaje się pracy w Związku Ro- 
botników Polskich, qdzie zawiera przy 
jaźń z Julianem Marchlewskim. Na 
emigracji w Szwajcarii współpracuje 
z założycielką SDKPiL, Różą Luksem- 

urq. ; . 

Idee głoszone przez założone przez 
Wesołowskiega w ziurychu Kolo Pol- 
skieh Sacjałdemokratów stały się pod 
stawą programu SDKPiL. Kolo Pol- 
skich Socjaldemokratów walczyło od 


pierwszej chwili o zacieśnienie wię-. 


zów bratnieqo sojuszu z rewoluejoni- 
stami rosyjskimi, wiązało nierozłącz= 


rie sprawę wyzwolenia narodowego 
Polski z walką o socjalizm, 

Długoletnia działalność Bronisława 
Wesołowskiego łączy się nierozerwal- 
nie z historią SDKPiL, Gdy partia zo- 
slaje osłabiona wskutek aresztowania 
Dzierżyńskiego i Marchlewskiego, w 
mieszkaniu swej siostry przy ul, Kró- 
lewskiej 31 organizuje biuro Zarządu 
Głównego SDKPiL, prowadzi nielegal- 
ną drukarnię, bierze udział w zjaz- 
dach międzynarodowego ruchu robot- 
niczego, 

W lutym 1908 roku zostaje areszto- 
wany, zakuty w kajdany i po długich 
latach katorżniczego więzienia zesła- 
ny na dożywotnie zesłanie syberyj- 
skie, Uwalaia go dopiero Wielka Sø- 
cjalistyczna Rewolucja, której oddaje 
bez reszty swe siły. Rozumie, że tylko 
zwycięstwo proletariatu rosyjskiego 
może dać P>lsce pełną niepodległość 
i wyzwolić ją od ucisku rodzimej bur- 
żuazji. Młoda władza radziecka pawie 
rza polskiemu rewolycjoniście niezwy 
kle odpowiedzialne stanowisko — zo- 
staje wybrany sędzią Najwyższego 
Trybunału, staje na straży praw pierw 
szego w świecie państwa socjąlistycz- 
nego, 

Pobyt misji Radzieckiego: Czerwone 
go Krzyża w Polsce wyzyskała polska 
reakcja dla prowokacji wobec Kraju 
Rad. Rządy Piłsudskiego przygotowy* 
wały bowiem podstępną napaść ną Li: 
tewsko - Białoruską Republikę Ludo- 
wą. Pchała je do tego nienawiść do 
Kraju Socjalizmu, do własnego naro- 
du, strąch przed klasą robotniczą, oba 
wa przed utratą władzy i majątków. 

Wrogiem dla antynarodowej zdra- 
dzieckiej burżuazji, dla jej pachałków 


z prawicy PPS był każdy uoz- 
ciwy Polak, kochający  Ojczy- 
i znę, wyzwolenia mas 


pragnący 


ludowych z pet kapitalistycznego 
ucisku, Wrogiem dla niej był 
nie drapieżny imperializm, lecz naraz 
dy radzieckie, które przyniosły Pol- 
sce niepodleqłość, Piłsudski bał się re 
wolucji i nienawidził jej, Ten wysłu- 
żony agent austriackiego i niemieckie 
go wywiadu dążył do teqo — jak się 
sam wyraził — aby rzucić morze krwi 
i nienawiści między naród polski a 
Rosję socjalistyczną, aby to morze od 
grodziło Polskę od Kraju Socjaliemu. 
Temu celowi służył właśnie bestialski 
mord dokonany na misji Radzieckie- 
go Czerwonego Krzyżą, zbrodnia do- 
kondna na jednym z najlepszych, naj- 
ofiarniejszych synów narodu polskie- 
go Bronisłąwie Wesołowskim, który. 
był żywym symbolem dążeń | prag- 
nień narodu polskiego. który całe iy: 
cie poświęcił walce o: Ojczyznę wol- 
ną, sprawiedliwą, niepodległą, związa 
ną bralerskim sojuszem z Krajem Rad, 

Sprawa, dla której żył i umarł Bro= 
nisław Wesołowski, zwyciężyła, Wal- 
kę prowadzona przez SDKPiL podjęła 
w latach międzywojennych Komuni- 
styczna Partia Polski, w latach strasz- 
nej hitlerowskiej okupacji kontynuo- 
wała ją wyrosła na najpiękniejszych 
tradycjach rewolucyjnych bajów ba- 
haterską Polską Partia Robotnicza. 
Ani terror burżuazji, ani katownie hi- 
tlerowskie, ani naciski imperializmu 
nie zdołały zepchnąć polskiej klasy 
robotniczej z jedynie słusznej, rewolu 
cyjnej drogi. Dzięki pomocy i przyjaź 
ni, dzięki przykładowi ZSRR, dzięki 
naukom Lenina i Staliną polska kla- 
sa robolnicza i jej Partia pod wodzą 
Towarzysza Bieruta czujnie strzeże re 
wolucyjnej drogi, uwalniając się od 
elementów oportunistycznych i ugo- 
dowych, krocząc pewnie da socjaliz- 
mu, $ 


etapów. Pierwszym etapem będzie 
utworzenie zachodnie = niemieckie= 
80 towarzystwa transportu powieirz 
nego. Towarzystwo to, które ma pow 
stać już w pierwszym tygodniu sty= 
cznia br. dysponować będzie począt= 
kowo kapitałem w wysokości 100 
milionów marek zachodnich, Siedzi= 
|ba towarzystwa mieścić się kędz.e 
prawdcpodobnie w Kolonii. Połowa 
akcii należeć będzie do towarzystw 
zagran'cznych, które podejmują się 
przeszkolenia lotników zachodnio- 
niemieckich, a następnie przekażą 
samoloty do dyspozycji wspomniane= 
go wyżej towarzystwa zachodnió* 
niemieckiego, 


——— 


Debata we francuskim 
| Zgromadzeniu 
N 
Narodowym 
nad budżetem 
wo skowym 

PARYŻ (PAP). We francuskim Zgra 
madzeniu Narodowym odbyła się o- 
stainio dyskusją nad projektem pod* 
wyższenia wydatków wojskowych na 
rok 1952. 521 głosami przeciwko 100 
reakcyjna większość _ zqromadzenia 
od prawicowych socjalistów do de 
gaullistów włącznie uchwaliła prowi- 
zoryczne kredyty wojskowe na sty- 
czeń i luty bieżącego roku w wyso: 
kości 130 miliardów franków. 

Podczas dyskusji zabrał głos depu 
towany komunistyczny Guyot, który 
oświądczył, że budżet francuski jest 
wyrazem podporządkowania się Fran 
cji imperialistom amerykańskim. 

W imieniu parlamentąrnej grupy 
komunistycznej Guyot zaproponował 
ograniczenie wydatków wojskowych 
do 500 miliardów franków rocznie, 
przywrócenie jednorocznej służby 
wojskowej oraz skreślenie wszystkich 
wydatków przeznaczonych na budo: 
wę amerykańskich baz we Francji i 
Afryce Północnej. a 

Reakcyjna większość Zgromadze- 
nia odrzuciła tę propozycję. 


transportowego w Kkra- 
jach kapitalistycznych — sytuacię ró 


À 


D R Bozia | 


Rok 1951 był dła inteligencji tech- 


nicznej Pomorza pierwszym etapem 


nealizagji zadań, postawionych przed | średnią współpracę. przy warsztacie 


nią przez VI Plenum KC PZPR w na- 


- Inżynie 


jalosa Pomorza, z przodującymi jej 
ludźmi, nie zawsze traktując bezpo- 


, pracy, jako podstawę dalszego umac- 


rodowym froncie wałki o pokój i Plan | niania braterskiej przyjaźni i wypeł- 


6-letni. 


niania jrzeznaczonej nam roli w wal- 


W roku ubiegłym inżynierowie i! Ce o plany produkcyjne. 


technicy z pomorskich zakładów pra. 
cy poważnie zwiększyli swój wkład 
w dzieło — budownictwa potężnej, 
szczęśliwej Ojczyzny. s 

>. Wśród kadr inteligencji technicz- 
nej, podobnie jak w całym kraju ma- 
chodziły dalsze zmiany, będące wy» 
razem procesów przeobrażania się na- 
szego narodu w naród socjalistyczny, 

Wstępowało w nasze szeregi coraz 
więcej młodych techników i inżynie- 
rćw, synów i córek robotniczych i 
ehiopskich, młodych kadr inteligencji 
technicznej 6-latki, 

Z radością witaliśmy w naszych 
szeregach coraz liczniejszych dyrek- 
torów, byłych przodowników pracy, 
racjonalizatorów, wysuniętych na kie 
rownicze stanowiska. 


Te głębokie przemiany nie mogły 


` się nie odbić na psychice starszych 


kadr technicznych, wychowanych i 
wyszkolonych w ustroju kapitalisty: 
cznym, Dawni malkontenti, ludzie nie 
wykazujący często większego entuz- 
jazmu dla swej pracy, zaczynają co- 
raz bardziej, coraz goręcej przejmo- 
wać się wspaniałym roamąchem na- 
szego budownictwa i oddawać wszyst 
kie swe umiejętności w służbie dla 
Ojczyzny. 4 

Taki był ogólny kierunek zmian w 
naszych szeregach i tło nāszej pracy 
© plan drugiego roku Sześciolatki, 

Przyglądnijmy sle jednak samym 
sobie uważniej, Czy wszyscy inżynie- 
rowie i technicy w tym samym stap- 
niu, poświęcili swe siły w walce 0 
wprowadzenie przadujących metod 
pracy, Musimy samokrytycznie przy- 
znać, że mogliśmy zrobić więcej, Nie 
potrafiliśmy organizacyjnie +wykorzy- 
stąć tej sprzyjającej sytuacji, jaką 
stwarzał rozwój i wzrost kadr techni- 
czńych w ubiegłym raku. 

Jako inżynierowie i technicy — 
członkowie NOT zadowałaliśmy się 
często najprostszymi į najłatwiejszy 
mi formami współpracy z klasą robot- 

s, 7 


Traktory eiektryczne 
w rolnictwie radzieckim 
MOSKWA (PAP) — Od trzech lat 


__ _przeprowądza sigaw- ZSRR _apróby. za= 


stosowania traktorów elektrycznych 
Konstrukcji radzieckiej przy pracach 
polnych. Przeprowadzone doświad- 
czenia wykazały. że w ZSRR istnieją 
możliwości i potrzeba dalszej elekt;y 
fikacji rolnictwą przez zastosowanie 
traklorów elektrycznych, W 38 koł- 
chozach obwodu riaząńskiego, kijow 
skiego i swierdłowskiego przeprowa- 
dzono przy pomocy traktorów elek- 
trycznych orkę, zasiewy, sprzęt itd. 
Konstruktorowie - radzieccy - opraco= 
wali projekt nowego, udoskonalone- 
go traktora elektrycznego przystą- 
piono już do masowej produkcji te- 
go traktora, A 
Elektryfikacja rolnictwa rozwinie 


się jeszcze bardziej po zakończeniu | rych wiele aktywnie włączyło 


budowy gigantycznych elektrowni 
wodnych na Wołdze, Donie i Dnie- 
prze. 


| 


aa S A a 


nych kolegów w sensie ideologio- 
nym, zbliżać do Partii, troszczyć się 
o wzrost ich uśwładómienia politycz- 
nego, $ 

Oto np. w Bydgoskim Przemysło- 
wym Zjednoczeniu Budowlanym; 
gdzie pracuje poważna arupa inżynie- | 
rów i techników, mamy tylka 15 proc. 

kandydatów į członków Partii, Nie 

naczej przedstawia się sytnacja w 

Biurze Projektów i innvch zakładach, i 


I dłąteqo też. że zaniedbaliśmy tę | 
dziedzinę pracy trudno nam było ak- 
tywizować szersze zastępy inżynie- 
rów i techników w realizacii zadań 
NOT czy stowarzyszeń branżowych 
NOT. 

W jakim kierunku szła nasza zesz- 
łoroczna praca w ramach NOT? 
Przede wszystkim nawiązaliśmy 
współpracę z ORZZ oraz ze Zjednoczo 
nymi Klubami Racjonalizacji i Tech- 
niki w dziedzinie popularyzacji i wie- 
dzy technicznej, a zwłaszcza przodu- 
jących radzieckich osiągn'eć w formie 
odczytów i prelekcji ara celem roze 
toczenia opieki nad ruchem rącjonali- 
zatorskim. 

Zorganizowaliśmy wiele kursów=w 
zakładach pracy dla mistrzów ślusar- 
skich, maszynawych,  elektromonte- 
rów i sił pomocniczych w mieri- 
otwie. 

Szczególnie wiele uwagi poświęco į 
no zagadnieniu walki o oszczędność 
paliw płynnych į popularyzacji meto- 
dy inż. Kowalowa araz tow. Nazare- 
wej, co przy pomocy Partii i zw. za 
Kostereh dało już pokażne rezulta- 
y. 

l 


Odbyły się wojewódzkie i tereno- 
we narady w spnawie oszczedności pa 
liw. przygotowujemy II zjazd kowa- 
lowców Pomorza. Naszvm dużym o- 
siągnięciem jest zaopbiekowanie się 
młodzieżą w szkołach technicznych i 
organizowanie pierwszych młodzieżo- 
wych kół racjonalizatorów w sako- 
łach zawodowych. 

Drogą dalszej owieki nad młodzie- 
ża techniczną, przez pomoc w dziedzi- 
nie nawiązywania wspólnych. zaży- 
łych kontaktów z przodującymi ludó- 

mi klasy robotniczej Pomorza, pom: 
nożymy te osiągnięcia, 

Zapoczątkowaliśmy akcję populary 
zacji szybkościowych metod skrawa- 
nia metali, która jednak jest jeszcze 
w powijakach, 

Zamiedbane pozostało do dziś dnia | 
wprowadzenie metalizacji natrysko- i 
wej, która w Zakładach Naprawczych | 
PKP święci już niemałe sukcesy. Do- 
świadczenia te nie zostały jeszcze | 
przeniesione szerzej do innych zakła- | 
dów. ` 

Z dziedziny organizacyjnej wymie- 
nić należy założenie kół zakładowych 
stowarzyszeń branżowych NOT, z któ 
się 
(jak np. w Zakładach im, J. March- 
lewskiego we Włocławku) do walki 
o wprowadzenie nowych procesów I 


z punktu widzenia młodzieży 


O niektórych źródłach I przyczynach chuligaństwa 


Publiczna dyskusja oe tak istotnym 
problemie jak walka z wrodiem, z je 
go wpływami na młodzież i sprawa 
jej uodpornienia na te wpływy jest 
niewątpliwie cenną inicjatywą „Gaze 
ty Pomorskiej" — jakkolwiek już od 
szeregu dni toczy się trochę podobna 
dyskusja na łamach „Sztandaru Mło 
dych". Wydaje się, iż ważnym jed- 
nak jest przy tak szeroko pojętym 
zagadnieniu — nie tylko aktywna 
postawa społeczeństwa wobec przeja 
wiających się różnorodnych form chu 
ligaństwa, lecz także zdecydowane i 
śmiałe stanowisko wobec niektórych 
źródeł i przyczyn tego stanu rżeczy. 
Ob, Szreder, pisząc o biernaści i obo 
jętności społeczeństwa. nie powie- 
dział, że aczkolwiek słuszną rzeczą 
jest walka z wszelkimi formami chuli 
gaństwa, to jednak nie mniej ważne 
jest odkrycie, obnażenie źródeł chuli 
gaństwą, ich izolowanie i zlikwidowa 
nie. 

huligaństwo- występuje u nas — 
nie przypadkowo — w okresie naj= 
bardziej ożywionego budownictwa so 
cjalistycznego, w okresie walki o So= 
cjalistyczną wieś, w okresie wresz- 
cie zbiorowego wysiłku społeczeń- 
stwą w przezwyciężaniu trudności 
gaspodarczych. 

Przecież nie przypadkowo właśnie 
teraz problem ten nabrzmiewa 
przecież nie przypadkowo chuligąń- 
stwa szerzy się ńą ważnym odcinku 
młodzieżowym — w szkole, dokad 
wróg klasowy usiłuje przeniknąć. Mu 
simy uodpornić młodzież ną jego 
wpływy. I to jest nasze wychowaw- 


„cze zadanie. 


Trudno uważać za obiaw uezniow= 
skiej wesołości „kawał” uczniów ze 
Szkoły Energetycznej ze. Smukały, 
którzy dwukrotnie próbowali unieru- 
chomić kolejkę wąskolorową. Cel. 
No jasny— można przecież brzez dwą 
dni „wymigać' się od szkoły. A tru- 
dno wymagać od „biednego” ucznia 


by przebył tę odległość pieszo, Śrad= 


| mując 


ki urzeczywistnienia projektu były j 
młodzieńczo - naiwne: kamień i pa- 
rę kijów — ale sam pomysł sygnali- 
zuje poważne niebezpieczeństwo na 
tle wzmożonej walki a Plan 6-letni, 


gdy wysuwamy na czoło zaqadnienie 
wychowania młodych. zdrowych 
kadr. 


A sprawa młodzieży z Technikum 
Handlowego w Inowrocławiu, która 
kilkakrotnie urzadząłą sobie „zawo- 
dy" z motorniczym tramwaju, ha- 
tylnym hamulcem. gdy on 
przyśpieszał bieq wozu, Tramwajem 
tym dojeżdża młodzież do szkoły. A 
problem kamunikacii w Inowrocła- 
wiu jest trudny i każdy uszkodzony 
wóz spowodowałby  dezorqanizację 
dojszdu robotników do pracv. 


Te przejawy chuligaństwa, bo tak 
przecież trzeba nazwać te wyczyny 
zrodziły się w mładych umysłach nie 
wątpliwie pod wpływem wrogiej ksią 
żki — obcego radia. To wreszcie o- 
woce trującego zielska okupacji. I 
„wreszcie inna Sprawa. We Włocław- 
ku — w świetlicy dworcowej przy- 
chwycono młodzież na piciu wódki, 
g:ze w karty i urządzaniu mniejszych 
| większych awantur. Niewątpliwie 
były to skutki złego nadzoru nad 
śwetlicą, ale chyha nie powinno to 
prowadzić do chuliqaństwa. A więe 
prosty wniosek’ tu ktoś świadomie 
la tego dążył — demoralizwa: mło: 
dzież. « 

Melody wroga sa różnorodne 
ale zasada jest jedna; sączyć jad wol- 
ru: — systematycznie — niech wrzod 
narasta. 


Sączy się jad przez wrogie rozgło* 
Ś4%e — Głos Ameryki, BBC. Paryż, 
Rym, Ankara, Madrvt. Kierunek 
na młodzież. 

Sączy się jad z książki. Tu nie trze 
ba sięgać do arsenąłu bo nową broń 
— w naszych bibliotekach nie bra- 
kuje śmieci, Wallace, Max Brand, 


z kasza, 


technologicznych, obniżkę kosztów 
własnych produkcji ińd,. . 

Jako jedno z głównych zadań ko- 
ła te postawiły przed sobą udzielanie 
pomocy załogom w likwidowaniu wa- 


stjch gardeł produkcji, w czym nie-| 


małe sukcesy odniesiono już w 


Trzeba też przyznać, że inżyniero- i Zakł. Wytw, Sprzętu Inst, w Rydgosz- 
wie i technicy == członkowie Partii — | Czy, Pe-Pe-Ce, 


Toruńskiej Fabryce 


nie dość wiele trudu sobie zadali, aby | Kotłów, Pom. Zakł, Wytw. Mat. Elek- ! 
oddziałowywać na swych bezpartyj- ł trotechnieznych itd, Musimy jednak i 
ry, | twierdzić, że nie potrafiliśmy — jak | 


dotychczas -—— wykorzystać w Tozwi- 
aniu tych prac, faktu powstania w 
ydgoszczy Wieczorowej Szkoły Inży 
nierskiej, która w r, 1952 powinna się 
stać prawdziwą kuźnią przodujących 
metod pracy i twórczej inicjatywy, 
współpracy inteligencji technicznej, 
przodowników pracy,  racjonalizato- 
rów z naukowcami. 3 
Aktywizacja słuchaczy WSI w tej 
dziedzinie to jedno z najpiłniejszych 
naszych zadań, 
Nie zwróciliśmy dotychczas nale- 
żylej uwagi na nawiązanie współpra- 


cyz POM ji warsztatami TOR, w któ-- 


rych mamy bardzo wdzięczne pole do 
popisu, 

Współpraca z naukowcami Uniwer 
sytetu Mikołaja Kopernika, a zwłasz- 
cza z chemikami była niedostateczna. 

Bilans pracy poszczególnych sto- 
warzyszeń branżowych nie jest jedna 
kowy, 

Praca Stow, Elektryków Polskich, 
Stow. Inż, i Techników Komunikacji, 
Związku Mierników RP, Stow. Inż. i 
Techn, Przem, Rolno - Spożywczego, 
nowopowstałego Stow. Inż, i Techn. 
Przem. Drzewnego i Lasów — nie wy- 
szła poza ramy pracy odczytowo - 
szkoleniowej. 

Kaledzy ze Stow. Inżynierów i 
Techników Budownictwa brali czyn- 
ny udział w popularyzacji akcji osz- 
czednościowej niestety przy udziale 
dość wąskiego grona aktywistów. 

Chemicy wyróżnili się w akcji od- 
czytowej z okazji Miesiąca Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej i w organizowa- 
niu kół zakładowych. 

Koledzy ze Stow. Inż. -i Techn. 
Wodno - Meliorącyjnych rozpoczęli 


Towarzystwa Przyjaciół Dzieci zorganizowało w Bydgoszczy wielką imprezę 


rowie i technicy Pomorza. 


wypełnią swe zadania w walce o plan 3 roku Sześciolatki 


| pcaae przygotowujące szerokie zasto- 
sowanie metody inż,  Kowalowa, 
| Członkowie Polskieqo Zrzeszenia Ga- 
zowników | Wodociagoweów aktyw- 
nie pracowali w dziedzinie popułary- 
zacji akcji oszczędności węgla i pa- 
liw, 
| - Niewątpliwie hajpokaśnieśczy do" 
jrobek posiadają mechanicy. Szeroka 
aleja adczytowa w wielu zakładach 


wądzania metody inż, Kowalowa i so- 
i cjalistycznej opieki nad maszynami, 
į zorganizowanie 17 kół fabrycznych 
SIMP. szkolenie w zakładach pracy, 
opieka nad klubami racjonalizatorów, 
kontakty z młodzieżą — oto główne 
osiągnięcia, 

Podstawą tych sukcesów było na- 
wiązanie współpracy i pomoc Partii 
i ORZZ, W tym kierunku należy pójść 
delej nie ograniczając się oczywiście 
do współpracy na szczeblu wojewódz 
kim czy powiatowym. Podstawą dal- 
szego rozszerząnia naszej pracy w ra- 
mach NOT musi się stać warsztat fa- 
bryczny — kontakt koła terenowego 
stowarzyszenia branżowego z radami 
zakładowymi, poszczególnych kole- 
gów z grupami związkowymi i partyj- 
nymi, 

Posiadamy już pewne doświadcze- 
nią, Trzeba je wykorzystać i stale roz 
szerzać, 

Musimy dołożyć wszelkich starań, 


pracy, akcja oszczędności paliw, wpro |, 


Okno wystawowe księgarni toruńskiej „Domu Książki“ Nr 181, która uzyskae 
ła trzecie miejsce w Ogólnopolskim Konkursie Wystaw Księgarskich (po Szczeci 
nie i Warszawie), zorganizowanym pod hasłem „Nauka polska korzysta z doświąd= 
czeń nauki radzieckiej", Qkno dekerowali pracownicy „Domu Książki" Bolesław 
Węgrzyn, Irena Kobieraka i Maria Łagońska, y $ 


U średniorolnych w Głogowie (1) $ 


Wielkie zaszły zmiany 


Głogowo — te typowa wieś po-,pili trochę gruntu dla siostry, drus 
morska rozkładająca się kolistym ga gospodarkę dła brata. Ja zostałam 
wieńcem wokół szosy lipnowskiej. na ojcowiźnie... Nie żyją już starzy, 
Typowa nie tylko zresztą z uwagi na |ale dobrze wiem, ile ta potem szło 
swój zewnętrzny charakter, ale i dia | pieniędzy na spłatę ziemi, ile na- 


ści średniorolni. 


związkowej i NOT:owskiej, Miesiące 
styczeń i luty dostarczą niewątpliwie 
nowego materiału i doświadczeń, Wo 
jewódzka narada w sprawie oszczęd= 
ności paliw, zjazd kowaloweów Pos 
Ę rozwijamie socjalistycznej 0= 
i 


gospodarowani i wykazują patriotycz 
ną postawę wóbee Państwa Ludowe- 
go. Dowodzi tego fakt, że wielu go- 
spodarzy odznaczonych zostało ostat- 
nio dyplomami uznania, że głogowia 
nie zrealizowali dotychczas np. plan 
skupu zboża, w 97 proce, wysuwając 
się pod tym względem na czoło gmi- 
ny, że należności podatkowe uregu- 
lowali niemalże w zupełności i że 
na ostatnim zebraniu ci chłopi, któ- 
rym zboże i ziemniaki lepiej obro- 
dziły, postanowili odstawić dodatko= 
wo pewne ilości swych plonów do 
punktu skupu, ażeby plan gromadz- 
ki w pełni wykonać, 


pieki nad maszynami, pomoc w krze- 
wieniu ruchu racjonalizatorskiego i 
inne prace odczytowo - szkoleniowe 
— oto wdzięczne zadania, których wy 
konanie pozwoli nam — inżynierom 
i technikom Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej wykonać chlubnie zadania 
w 3.roku Sześciolatki, nzego oczeknją 
od nas masy pracujące Pomorza. 


Mgr inż, TAN HARASYMOWICZ 


i *% 


aby aktywizować coraz liczniejsze ka 
dry inżynierów i techników w pracy 
Í 
| U Wierzbowskich jest schludnie i 
czysto. Z kuchni dochodził zapach 
smażonej na słoninie jajecznicy, W 
drewnianym korytku „rosło“ ciasto 
ina świąteczne placki. Z wprawą krzą 
tała się po izbie starsza córka. Druga 
uwijała się przy oprzęcie świń, 


Za stołem, na którym piętrzyły 
jsię stosy książek szkolnych, broszur 
ji powieści, siedział chłopiec 14-letni, 
najmłodszy syn Wierzhowskiej, — 
Preygotowywał się właśnie do lek- 
oji, 


an 


4 — On to, chociaż chłopak zdrowy 
ii wyrośnięty nic do gospodarstwa się 
nie bierze — opowiadała trochę z 
| przekąsem starszą siostra Geńka, — 
Stale w książkach siedzi. Ale głowę 
do tego ma!.. — dodała już z pew- 
{ną dumą w głosie. — Nauczycieika 
i namawia nas, aby się dalej uczył, 


noworoczns, w której w 'ciągu 8 dni weźmie udział 6000 dziatwy szkolnej. 


NA ZDJĘCIU: Grupka dzieci ogiąda 
Łotniczej w gmachu Szkoły TPD. 


Baxter, Marczyński czy dziesiątki 
innych wpajają młodzieży. że prze- 
moc decyduje o powodzeniu że 


awanturnictwem, sprytem, bójką moż- 
ha zdobyć pieniądze. powodżenie, 
„szczęście”. 


A wreszcie jad kosmopolityzmu są- ; 


czący się ze sztuki, muzyki czy mo- 
dy. A więc samba, boogie-woogie, 
fryzura, fason butów, amerykański 
styl życia. A do niedawna jeszcze ki- 
no — „Gilda', Wydawało się, że od 


Wallace'a do burdy ulicznei to dale- | 


ką droga. Że to są rzeczy nieszkodli- 
we — a przede wszystkim nie ważne, 
A tu Wysocki, Burmajster — i inni, 
amerykański styl życia, amerykańska 
moda, amerykańskie metody, I list 
otwarty młodzieży klasy 4 B Techni- 
kum Mechaniczno - Teletechnicznego 
w Warszawie: 

„Musimy pamiętać. że im piękniej- 
sze i szczęśliwsze budujemy sobie ży 
cie — tym bardziej aiakuje nas wróg, 
który chce rękami zdemoralizowa- 
nych młodych ludzi burzyć nasze 
dzieło. „Bądźmy czujni". 

A więc ważna jest dobra książka, 
dobre rądio, dobry film — świellica. 
To są środki wychowawcze młodego 
pokolenia, A więc nie „Pościg' Bax- 
tera, lecz „W  Donbasie* Galina, 
gdzie młody człowiek przeczyta, że 
„książka stała się orqanizatorem 1 
propagandzistą naiśmielszych metod 
w pracy hutnika — że teraz jest mo- 
wą nie o technicznych możliwościach 
osiągnięcia wydajności. lecz o przy- 
gotowaniu i stanie zorganizowania 
ludzi", Takiej książki potrzeba buda- 
wniczym 6-latki. 

A więc nie książki Wallace'a a 
„Jak hartowała sie stal" — Ostrow- 
skiego, gdzie młody czytelnik zapyta 
ustami Pątoszkina: „Cóż to za ludzie! 
Cóż za niepojęta siła!.. Ludzie ci 
prześcigają w Swej pracy wszelkie 
wyliczenia i normy”, To jest przykład 
dla młodzieży. 


— A wy 00? — zapytałem. — Te- 
raz dziecko chłopskie ma dobre wa- 
runki do nauki. 


— A jakże, ma! Nawet bardzo do- 
bre. Przecież tu połowa młodzieży 
z Głogowa uczy się w szkołach śred 
nieh — przyznała moja rozmówczyni. 
— A Kryśka Żachowskich nawet w 
Poznaniu medycynę studiuje „Alko... 
Anielka Kopeewiczówna.. kształci 
się we Wrocławiu za aptekarkę., I 
do Torunia na uniwersytet paru do- 
jeżdża. To i matka nasza udecyde- 
wała, że Geniek będzie się daiej u- 
czył, 


— Chociaż wdową jestem — mó- 
| wiła później Franciszka Wierzbow- 
ska — damy sobie przecież same na 
gospodarstwie jakoś radę, 

Spojrzałam na wiszący na wybielo 
nej ścianie dyplom, 8 

— A ten otrzymałam w Lipnie ja- 
ko uznanie — zwierzałą się gospo- 
dyni. 

— Z pewnością za wypełnienie o- 
| bowiązków? 

— Ano tak.. Ludzie w miastach 
muszą jeść, Chłop winien im żyw- 


eksponaty w salce wystawowej Koła Ligi 
Foto „Gazeta Pam.“ 


| A więc dobra książka. dobry film 
— to środki oddziaływania na mło- 
dzież, to środki walki chuligań- 
stwem. 


z 


Dlaczego społeczeństwo patrzy na 
to powierzchownie? Dlaczego tylko 
walka z pewnymi formami chuligań- 
stwa, jak likwidowanie burd. mando- 
lin, amerykańskiej mody? Dlaczego 
nie walczymy o dobre środki wycho- 
, waweze? 


Istotą zagadnienia to spotęgowanie 
pracy wychowawczej, przede wszyst- 
kim naszej ZMP-awskiej organizacji, 
która wciąż jeszcze nie nadąża za mo- 
żliwościami i potrzebami młodzieży. 
Czego potrzehuje młodzież? Młodzież 
,chee dobrej książki — ale my nie u- 
,miemy jej pokazać książki. rozpro- 
|pagować, zachęcić do czytelnictwa. ! ność zapewnić, Takie już 
Brak dyskusji nad dobra książką, Jakże więc można by inaczej postą- 

Młodzież chce dobrego filmu, ale! Pić. Zresztą.. co tu dużo mówić. 
nie umie na ten film trafić — nie u- Chociaż susza w tym roku ` dała 


mie go zrozumieć. Brak nam w or- i > A 
ganizacji ZMP-owskiej kinoorganiza- pam SIĘ mocno we znaki, to jednak 
jak się dobrze gospodarzy — star- 


torów, którzy potrafiliby zachęcić 
młodzież do obejrzenia filmu, zorgan czy płodów i dla siebie i dla wyko- 
nania planów państwowych, Starczy 


zować nad nim dyskusje. Brak nam 
jeszcze dobrych form organizacii ży- saa z ; i 
JAS soak w którym ZMP 4 tym bardziej, że nasze średnie go- 
widzi swojej roli — organizatora i kie spodarstwa wzmocniły się bardzo w 
rownika, ostatnich latach. Nie potrzeba już 
To są zagadnienia, które warto nrze dziś szukać dla swoich towarów kup 
dyskutować. Praca po lini! ich re'i- RE 
zacji pomoże nam w walce z chuli- ** żyć $ F 
gaństwem, w walce z wrogiem, w wai| — Be widzicie — wspomina dalej 
ce o młodzież, o którei mówi przecież | Wierzbowska = kiedyś ,o zarobek 
Towarzysz Stalin, że „młodzież tu na | trudno było, a pieniądze były po- 
szą przyszłość, to nasza nadzieja. Mu |trzebne. Pamiętam... było nas w da- 
si ona ponieść nasz sztanda” do oslą- |mu kilkoro dzieci, Wszystko to — 
tecznego zwyciestwa”. W "alce » ta- |choeiaż już dorosłe — w chałupie 
ką sprawę musi zjednoczyć się wysi- | siedziało i spoglądało na matkę i ej- 
łek młodzieży i staiszego społeczeń- |ca, To i rodzice napracowali się nie- 
stwa, idący w kierunku wvchowania |mało, nastarali, często i na jedzeniu 
|młodeqo pokolenia na świadomych | skąpili. bo... trzeba było myśleć o 
 iwórców socializmu, przyszłości — jak mówili. Ale i to, 
| JERZY RAKOWSKI co zaoszczędzili nie na wieie star- 
zast, kier, Wydz, Prop.-Aqit. ZW ZMP |czyło. Zaciągali więc póżyczki, ku- 


e 


tego, że zamieszkują ją w większor | 


Chłopi w Głogowie są dobrze za- ty... 


| 


rawo. — 


dniu 1.700 kg 


procenty.. Od ust trzeba było niee 
mal odejmować, qy starczyło na spła 


A teraz? e” 


'Tamte kłopoty, ciążące nie tylko 
ña rodzicach Wierzbowskiej, ale i 
na wielu gospodarzach w Głogowie, 
nie istnieją. Nie istnieje już problem 
przeludnienia wsi, spowodowany bez 
rebociem w miastach, przeludnienia, 
które zrodziły głód ziemi, a ten znów 
wyrążał się — w rosnącym zadłue 
żeniu gospodarki z tytułu podziałów 
rodzinnych. 


Dlatego też Wierzbowska zdecydo= 
wała, że syn będzie się uczył, będzie 
zdobywał zawód, potem otrzyma Bra 
cę i będzie miał byt zapewniony. 

— A pracy teraz jest dosyć = 
wtirąciła córka: 


Tak pracy jest dosyć.. A nawet . 
odczuwa się brak wykwalifikowa= 
nych iudzi w rozrastającym się prze” 
myśle, w fabrykach, nowych labora= 
toriach i uczelniach, 


— Również z Głogowa wielu prze= 
niosło się do miasta, a niektórzy do- 
jeżdżają albo do Lubicza, albo... do- 
Torunia — stwierdza Mateusz Cząr- 
necki. ; żę 


Oto np, starszy syn Lipińskich 
pracuje w przemyśle, Bolesław Lipiń 
ski zatrudniony jest w  budowni= 
ctwie, Antoni Rydzyński zdobył maj 
stra ciesielskiego i jeździ do Toru= 
nia.. Izydor Czarnecki pracuje w 
aparacie spółdzielczym. 


I dorastająca młodzież Głogowa 
nie siedzi już bezczynnie w domu, 


nie spogląda na rodziców, tak jak.. 


to było u Wierzbowskiej. 


== Dziewiętnastu absolwentów, a 
więc wszyscy bez reszty uczniowier 
7 kląsy udali się w ub, roku szkol= 
nym do szkół średnich — daje wys 
mewną ocenę zmiany jaka nastąpiła 
na wsi kierownik przyległej do Gło= 
gowa szkoły w Dobrzejewieach. 


Głód ziemi, który był palącym pra 
blemem w przedwajennym Głogowie, 
nie istnieje, A wraz z głodem ziemi 
znikł także głód fizyczny, Każdega 
stać dziś chłopa na dostatnie życie. 


= Nasi gosgadarze żyją bez pas 
równania lepiej niż kiedyś — stwier 
dza przewodnicząca Prez. GRN Floře 
kiewiczowa. 

„Nie jest to gołosłowne twierdze» 
nie, 


W każdej śpiżarni wiszą przecież 


połcie wędzonego boczku, słoniny, 
szynkówki.. Są jajka, które kiedyś 
do ostatniej sztuki wywożono Aa ty- 
nek, często zabija się drób na wła= 
sny użytek, 


= Przed świętami w każdej cha- 
łupie było świniobicie — stwierdza 
sołtys. — Jednego tylko dnia wyda= 
łem ponad 50 zezwoleń na ubój. 


W filii Gminnej Spółdzielni także 
ruch panuje ogromny, Z miesiąca na 
miesiąc rosną obroty, Gdy np. w paź 
dzierniku sprzedano towaru za 74 ty 
siące złotych, w listopadzie za 85 tys. 
w grudniu przekroczyły one 100 ty- 
sigcy złotych, 


— Oprócz artykułów spożywczych, 
oprócz cukru, mydła, słodyczy, budy- 
niów, ciastek, kasz «sprzedajemy 
dziennie 100 kg chleba į 1000 bułek, 
a i mąki rozprowadziliśmy w gru- 

— oświądczą kierow- 


niezka sklepu. 
— Materiały wełny, flanele mają ` 


(unas niemniejsze powodzenie. Ludzie 


chociaż niekiedy niby narzekają, ma- 
ją przecież pieniądze ; kupują, jak 
nigdy dotąd! 8 
Oto fakty. Fakty stwierdzone į ja- 
sna dowądzące, że zamożność i stępa. 
życiowa średniorolnego zwłaszcza 
chłopa uległy w Polsee Ludowgj o- 
gromnej poprawie. Zmiany te odczu- 
wają-oni sami najlepiej, chociaż... 
niektórzy nie zawsze chcą je do- 
strzee, e czym już”w następnym ar- 


+ 


tykule, ,' 


R. B 


< Po czs Ratunkowe — 10-00 
' Komenda Miasta MO 25-18 


DYŻUR APTEK 


Od wtorku 1. I. 1952 r. godz. 8 rano, 
dó'5. I. 62 r. dyżur nocny dla rejonu śród 
mieście i Bielawy pełnić będzie Apteka 
eczna nr 16, ul. Dworcowa nr 48 
oraż Apteka Społeczna nr 12, ul. Grunwal 
SRA 37, dla Okola, Czyżkówka i Wilcza- 


| KI Bokczcz iizer) 


Pomorzanin — Moja miła, 
Kronika filmowa nr 58. 
Seanse 15.45, 17.45, 20.00 
W niedzielę od godz. 13.30. 


Polonia — Kwiat miłości, 
Kronika filmowa nr 58, 
Seanse 17, 19. 

W niedzielę od godz, 18.45, 
Orzeł — Pieśń Tajgi. 
Kronika filmowa nr 58, 
Seanse 17, 19 

W niedzielę od godz. 13.45. 
Wolność — Wyspa bezimienna 
Kronika tiim. nr 52. 
Seanse 16, 18, 20. 

W niedzielę od godz. 14.00. 
Gryf — Diabelska grań. 
Kronika tilm. nr 51, 
Seanse 17, 19 

w niedzielę od godz. 13.45. 
Bałtyk — Krakatit. 
Kronika film. nr 52, 
Seanse 17, 19 za 1 

w niedzielę od godz. 13.30. 
Mir — Raczek się spóźnia, 
Seanse 17 i 19, 


program składany 


Kronika filmowa nr 53, 
Seanse: od 16 do 24. 


PAŃSTWOWY TEATR 
ZIEMI POMORSKIEJ 
Dziś — Konkurenci — godz. 19, 


Z życia Partii 


Komitet Dzielnicowy PZPR Byd- 
'goszcz — Szwederowo  zawiada- 
mia, że dnia 2 stycznia o godz, 17 
odbędzie się w świetlicy przy KD 
‘Szwederowo narada sekretarzy pod 
| stawowych organizacji partyjnych. 


ZMIANA SEANSÓW W KINACH 


~ (B) Okręgowy Zarząd Kin w Byd- 
goszczy postanowił zmienić godziny 
 sęansów popołudniowych. Wielu lu- 
dzi pracy nie mogło korzystać z sean 
su rozpoczynającego się o godz. 16. 
Ponadto seanse rozpoczynające się o 
godz, 16 były niepełne. 
"W związku z tym w kinach Polo- 
nia, Orzeł, Bałtyk 1 Gryf odbywać 
się będą od dnia dzisiejszego tylko 
dwa seanse: o godz. 17 ; 19, w dni 
powszednie, a w niedzielę o 15, 17 
i 19. i 


. ZGŁOSZENIA DO FESTIWALU 
SZTUK POLSKICH 


Zarząd Oddziału Wojewódzkiego 
ZSCh zawiadamia, że termin przyj- 
mowania zgłoszeń do Festiwalu 
Sztuk Polskich został przedłużony 
do dnia 15 bm. Te zespoły teatralne, 
które pragną wziąć udział w Festi- 
walu winny zgłaszać się w oddzia- 
łąch powiatowych ZSCh, gdzie otrzy 
mają potrzebne arkusze zgłoszeniowe 
oraz dokładne informacje. 

Eliminacje rozpoczynają się 1 lu- 
tego br. 


ZEBRANIE MIŁOSNIKÓW AKWARIÓW 

(B) Zespół Miłośników Akwariów i Te- 
rariów ZZK Bydgoszcz zawiadamia, że 
dziś, o godzinie 18.00 odbędzie się zebra- 
nie w świetlicy Domu Kolejarza przy ul. 
Dworcowej nr 89. 


„GAZETA POMORSKA 
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'Tlłoczono czcionkami Drukarni 
". RÓW „Prasa“ — Bydgoszcz 


| MAD i PSS rozszerzają sieć sklepów detalicznych 


na przedmieściach 


(B) Rok bieżący — trzeci rok Planh 
6-letniego — przyniesie mieszkańcom 
Bydgoszczy wiele nowych instytucji 
socjalnych, nowe mieszkania,” przed- 
szkola, itp, 3 

Rozszerzona zostanie również sieć 
sklepów handlu uspołecznionego, — 
Plan, sieci sklepów detalicznych na 
rok bieżący przewiduje wzrost ilości 
placówek o 7 proc. w stosunku do 
roku ubiegłego. 

Nowe sklepy Miejskiego 
Detalicznego i Powszechnej  Spół- 
dzielni Spożywców powstaną w 
pierwszym rzędzie na przedmieściach 
miasta, 


Handlu 


| 


MHD przewiduje uruchomienie 12 
sklepów, z których 6 będzie wielo- 
branżowych — oraz 3 kiosków. Jeżeli 
chodzi o sklepy wielobranżowe, to 
rozwiążą one w pewnym stopniu pro 
blem uzupełnienia siecj handlowej 
naszych przedmieść, gdzie dotychczas 
uruchomienie koniecznych punktów 


żącym Miejska Rada Narodowa przy 
znała kredyty na rozwój sieci han- 
dlowej na przedmieściach, co pozwo- 
li na wybudowanie nowoczesnych 
pomieszczeń w pierwszym rzędzie 
dla sklepów wielobranżowych, 


0 fachowych wydawnictwach „Polgosu 


(B) Polskie Wydawnictwa Gospo- 
darcze „Polgos* wydają w postaci 
kołoszytu (z metalowym przekładni- 
kiem) „Ustawodawstwo gospodarcze 
— Teksty“, w oddzielńych tomach 
tematycznych, w zakresie przepisów 
prawnych, dotyczących ważniejszych 
dziedzin życia gospodarczego, 


Wydawnictwo to dopiero wówczas 
spełni swoje zadanie, gdy będzie sy- 
stematycznie aktualizowane i uzu- 
pełniane nowymi ustawami z zakre- 
su spraw gospodarczych, publikowa 
nych w Dzienniku Ustaw, Monitorze 
Polskim oraz w dziennikach urzędo- 
wych odpowiednich ministerstw itp. 

Jak nas informują „Polgos* bę- 
dzie wydawał takie uzupełnienia w 
postaci kartek, zeszytów, a nawet spe 
cjalnych tomów, które będą rozsyła- 
ne odbiorcom bezpośrednio przez 
wydawcę. W tym celu należy przy 
nabywaniu „Ustawodawstwa* poda- 
wać księgarni swoje nazwisko 1 a- 
dres ewentl. zakład pracy, aby uzu- 
pełnienia mogły być nabywcy dosy- 
łame w miarę ich wydawania, 

Wspomnieliśmy o czasopismach, 
wydawanych przez „Polgos*. Na pew 
no większość naszych czytelników 
nie wie o tym, że czasopism takich 
„Polgos” wydaje aż 26 wyczerpując 
w nich niemal wszystkie zagadnie- 
nia gospodarcze. 

Dla poinformowanią  najszerszych 
rzesz fachowców i specjalistów po- 


| 


dajemy niektóre tytuły tych wydaw | 


nictw, co da możność w samej swej 
nazwie zorientowania się w zakre- 
sie treści, a więc: Biuletyn BOR (Biu 
ro Organizacji Rachunkowości), Biu 
letyn PKPG, Drobna Wytwórczość, 
Ekonomika i Organizacja Pracy, Fi- 
nanse, Gazeta Handlowa, Gospodar- 


Gospodarczego, Rzemieślnik, Tran- 
sport, Życie Gospodarcze, itp. 

Jeżeli chodzi o wydawnictwa książ 
kowe „Polgosu* to znajdziemy je w 
periodyku pt. „Informator Wydaw- 
niczy”, który można otrzymać bez- 
płatnie w każdej księgarni technicz- 
nej „Domu Książki” (w Bydgoszczy 
Dworcowa nr 14). 

„Informator Wydawniczy* zawie- 
ra działy statystyki, planowania, kon 
troli, finansów, pracy, techniki, prze 
mysłu,, rzemiosła, handlu, budowńi- 
ctwa socjalistycznego w ZSRR i w 
krajach demokracji ludowej. Same 
wydawnictwa są to prace oryginalne 
i przekłady z języka rosyjskiego. 

Polskie Wydawnictwa Gospodarcze 
dążą do zaspokajania potrzeb czytel 
nika zarówno w zakresie literatury 
fachowej, mającej podstawowe zna- 
czenie dla podnoszenia kwalifikacji 
aparatu gospodarczego i kształcenia 
nowych kadr, jak też w zakresie o- 
pracowań bardziej popularnych, zwią 
zanych ściśle z aktualnymi zagadnie 
niami budownictwa socjalistycznego 
w naszym kraju i w innych krajach 
obozu pokoju. 

Niezwykle np. interesującą pozy- 
cją wydawniczą „Polgosu* jest prze- 
kład książki autora radzieckiego A- 
ksenienoka pt. „Prawo państwowej 
własności ziemi w ZSRR”. Na uwa- 
gę zasługuje również obszerna praca 
D: J. Tilgnera pt. „Nauka o opakowa- 
niu*, która jest jedną z niewielu 
w skali międzynarodowej, a pierw- 
szą w Polsce — wszechstronnie uję- 
tą pracą w tym zakresie, 

Jak widzimy w wydawnictwach 
„Polgosu' każdy niemal czytelnik 
może znaleźć pożyteczne dla jego za- 
wodu książki, które dopomogą mu 


sprzedaży rozbijało się o brak od- 
powiednich pomieszczeń. W roku bie 
I 
I 


ka Materiałowa, Gospodarka Plano- do podniesienia na wyższy poziom 
wa, Gospodarka Rybna, Gospodarka | kwalifikacji zawodowych, a co za 
Zbożowa, Inwestycje i Budownictwo. | tym idzie do zwiększenia wydajności į 
Przegląd Bibliograficzny, Miasto, O- | pracy w ogólnym wysiłku o HEane] 


dzież, Postęp Krawiecki, 
Pocztowy, Przegląd Ustawodawstwa 


Przegląd | nie Planu 6-letniego, 


(J. B.) 


Pierwsza rejestracja rocznika 1934 | Nowy bar mieczny 


(B) W okresie od 2 do 31 stycznia 
Prezydia Rad Narodowych przeprowa 
dzać będą pierwszą rejestrację męż- 
czyzn rocznika 1934. 

Przedpoborowi zobowiązani są 
zgłosić się do rejestracji osobiście z 
następującymi dokumentami: 

Metryką urodzenia, dokumentem 
stwiendzającym wykształcenie, za- 


wód, odbyte przysposobienie zawodo- 
we, wychowanie fizyczne i przysposo 
bienie wojskowe zdobyte w PO Służ- 
ba Polsce i Lidze Przyjaciół Żołnie- 
rza, 


Bliższe informacje odnośnie reje- 
stracji podane są w specjalnych ob- 
wieszczeniach. 


Zbiornica odpadków chętnie kupi 


(B) Obok garażu, w podwórzu Miej 
skiego Zakładu Mleczarskiego jest 
pomieszczenie, w którym znajdują 
się stare konwie od mleka. Niektóre 
z nich po małej reperacji nadawały- 
by się jeszcze do użytku. 

Metal, z którego zrobione są kon- 


wie, nadaje się niewątpliwie do prze- | 


robu, Centrala Odpadków  Użytko- 
wych i Złomu na pewno nie odmówi 
kupna tego surowca. 
Dlaczego nikt nie zajmie się tym, 
a cenny surowiec leży bezużytecznie 
i niszczeje? 
Gertruda Priebe 
korespondentka 


Gdzie kontrola, towarzysze? 


(B) W Bydgoskich Zakładach Mięs | boru słuchaczy oraz słabego analizo- 
kurs | wania przebiegu nauczania przez eg- 


nych od dwóch miesięcy trwa 
partyjny II stopnia. 

Na kurs ten zapisało się 40 towa- 
rzyszy. Jednakże początkowy zapał,, 
jaki się uwidocznił w pierwszych ty- 
godniach, z czasem osłabł, Na ostat- 
nim wykładzie zjawiło się zaledwie 
25 proc. słuchaczy. 


Jest to wynik niewłaściwego do-, 


zekutywę podstawowej 
partyjnej. 

Egzekutywa winna pouczyć towa- 
rzyszy, że kurs zorganizowano po to, 
aby w zakładzie było coraz więcej u- 
świadomionych aktywistów  partyj- 
nych, 

Grzegorz Lewandowski 


organizacji 


Sklepy takie- powstaną: na Szwe- 
derowie 2, na Małych Bartodziejach, 
przy ul, Czerwonego Krzyża, na Czyż 
kówku i na Skrzetusku. Mieszkańcy 
Osiedla Leśnego, którzy korzystają 
w tej chwili z jednego sklepu deta- 
licznego, otrzymają 2 punkty sprze- 
daży galanterii i sklep konfekcyjny. 
Ponadto MHD uruchomi w śródmie- 
ściu jeden murowany kiosk. We 
wschodnich dzielnicach miasta zosta 
ną otwarte dwa sklepy przemysło- 
we i dwa spożywcze, 

Powszechna Spółdzielnia Spożyw- 
ców uzyskała limity inwestycyjne na 
wyposażenie i budowę nowych urzą- 
dzeń wewnętrznych w siedmiu skle- 
pach. Unowocześnienie tych punktów 
sprzedaży znacznie powiększy ich 
zdolność przepustową w obsłudze kli 
entów. 

Na przedmieściach Bydgoszczy po- 
wstaną także w roku bieżącym trzy 


trala Aptek Społecznych przewiduje 
otwarcie dwóch aptek. Jedna z nich 
powstanie na Osiedlu Leśnym. 

Plan uruchomienia nowych skle- 
pów detalicznych opracowały także 
Centrala Jubilerska, która uruchomi 
jeden sklep, Centrala Spółdzielni In- 
walidów oraz PPK „Ruch“. Spół- 
dzielnia uruchomi 5 kiosków, a PPK 
„Ruch“ 10. 


Taczki czy ludzie ? 


Naczelnik Malinowski w poro- 
zumieniu z naczelnikiem ekspedy- 
cji towarowej w Bydgoszczy zażą- 


dat z Maksymilianowa 10 ludzi do 
pomocy dla ekspedycji, ponieważ 
taczki będące w użyciu wymaga- 
ją zwiększonego personelu. Po pro 
stu są one przestarzałej konstruk- 
cji i, jak to się mówi, „ciężko cho- 


| 
| 
| 
| 
| 
dzą“. 
| 
| 


Można jednak załatwić ten pro 
blem inaczej, no i co naiważniej- 
| sze znacznie tańszym kosztem. O- 
| tóż w ekspedycji towarowej znaj- 
| dują się nowocześniejsze taczki, na 
łożyskach kulkowych, w tej chwi- 
li nieczynne, wymagające drobnej ; 
| naprawy. 
i Cały problem w tym, 


że nikt | 
się dotąd nie zainteresował ich ; 
remontem. A szkoda... nie trzeba | 
| by było odciągać 10 ludzi od pra- 
cy w Maksymilianowie. 
Zygmunt. Ciszmowski 
koresp, 


Przy Alejach 1 Maja 81, w dniu 
28 grudnia został otwarty jeszcze ie- 
den bar mleczny. Nowootwarta pla- | 
cówka przyczyni się do sprawniejsze j 
go zaopatrzenia mieszkańców tej | 
dzielnicy w artykuły nabiałowe, | 

G.P. : 


Więcej urodzin 
mniej zgonów 


Z każdym rokiem notujemy w 
Bydgoszczy coraz więcej urodzin 
i mriej zgonów. 

Kiedy w roku 1945 urodziło się 
w naszym mieście 2420 dzieci, to 
w roku 1949 — 4810, a w ubieg- 
łym ponad 5.200 dzieci.  Zgonów 
w r. 1945 było 4087, a w r. 1951 — 
2.100. 

(w). 


Złóż datek 
TPD 


_ Czerny-Stefańska o sobie 
1 swoich koncertach zagranicznych 


Solistką koncertów Pomorskiej 
_ Orkiestry Symfonicznej była ostat 
nio sławna pianistka Czerny - Sie- 
fańska. 
Po swoim występie podczas kon 
'cerftu symfonicznego 'w Teatrze 
- Ziemi Pomorskiej Czemy — Ste- 
fańska podzieliła się z licznym gro 
-~ nem entuzjastów jej sztuki swymi 
„ wrażeniami z ostatniej podróży do 
Francji, Anglii i Belgii. Wybitna 
pianistka, która za granicą upow- 
~- szechnia muzykę polską, ma już 
~ swoją ustaloną opinię i liczne gro- 
no słuchaczy, którzy tłumnie wy- 
' pełniają sale koncertowe podczas 
jej występów. W Londynie na jej 
zdziwione zapytanie pod adresem 
dyrektora londyńskiej filharmonii, 
dlaczego nie zapowiedziano jej 
Koncertu na afiszach, usłyszała w 


odpowiedzi, że ukazała się wzmian 
ka o jej koncercie na łamach „Ti- 
mes'a' i że afisze są zbyteczne. 
Istotnie nowa hala koncertowa na 
500 osób, w której koncertowała na 
sza pianistka, była wypełniona po 
brzegi. 


W Paryżu Czerny — Stefańska 
wystąpiła z koncertem muzyki pol 
skiej przed najbardziej międzyna- 
rodową publicznością, jaką można 
sobie wyobrazić. Salę koncertową 
wypełnili szczelnie liczni delegaci 
wraz ze współpracownikami na 
zgromadzenie Ogólne Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Sukces 
pianistki polskiej był olbrzymi, 


Liczna delegacja ZMP-owców za 
sypuje pianistkę gradem zapytań, 
interesując się żywo, jakie wraże- 
nie wywierą muzyka polska za 


granicą, jak zagranica przyjmuje 
artystów polskich. Czerny — Ste- 
fańska mówi: Nie zawsze sytuacja 
jest łatwa. Międzynarodowa pu- 
bliczność odnosi się bardzo kryty- 
cznie do zagranicznych artystów. 
Często trzeba przełamywać chłod- 
ny opór słuchaczy, trzeba przezwy 
ciężać wrogi nastrój sali koncerto- 
wej, który każdy wrażliwy artysta 
z miejsca wyczuwa. — Ale — mó- 
wi z miłym uśmiechem pianistka 
— udało mi się zawsze przełamać 
uprzedzenia i pozyskać publicz- 
ność dla muzyki polskiej, Dzisiaj 
mam już wszędzie liczne grono en- 
tuzjastów muzyki polskiej, a szcze- 
gólnie Chopina, który zawsze i 
wszędzie zwycięża. Dziś sale kon- 
certowe za granicą publiczność wy 
pełnia szczelnie podczas koncer- 
tów polskich, nawet bez szumnej 
reklamy, à 

Kiedy z grona ZMP-owców pa- 
dają uwagi z wyrazami podziwu 
dla sukcesów zagranicznych arty- 
stki i jej triumfalnego pochodu po 


1 
przez sale koncertowe stolic za- 
chodniej Europy, Czerny — Ste- 
fańska spieszy z małym sprostowa 
niem: Nie sądźcie — mówi — że 
to talk łatwo. Pianiste obowiązuje 
twarda praca i szczególnie surowa 
dyscyplina pracy. Trzeba ćwiczyś 
i ćwiczyć, aby utrzymać się na po- 
ziomie i godnie reprezentować sztu 
kę za granicą. 

Podczas swego ostatniego tour- 
nee za granicą Czerny — Stefań- 
ska wystąpiła z 14 koncertami we 
Francji, Beigii j Anglii, Pracowity 
pobyt za granicą zamknęła drama- 
tyczna podróż samolotem we 
mgłach, od lotniska do lotniska, w 
poszukiwaniu za lepszymi warun- 
kami atmosferycznymi, Wielu pa- 
sażerów zrezygnowało z dalszej 
podróży samolotem, lecz Czerny 
— Stefańska doleciała bez wzglę- 
\du na trudności do Warszawy, aby 
dotrzymać terminu zakontraktowa 
nych koncertów, dając jeszcze je- 
den dowód swej dyscypliny pra- 

; W. W.) 


cy, 


dalsze sklepy nabiałowe CZPM. 


WARSZA WA, Z okazji Nowego Ro 
ku 1952 Główny Komitet Kultury Fi- 
zycznej wysłał następujące depesze: 


Wszechzwiązkowy Komitet 

do Spraw Kultury Fizycznej á 

i Sportu przy Radzie Ministrów ZSRR 
$ Moskwa 


Z okazji Nowego Roku 1952 spor- 
towcy Polski Ludowej gorąco pozdra- 
wiają przodujących w świecie spor- 


ckiego i życzą Im nowych, jeszcze 
wspanialszych osiągnięć w rozwoju 
masowej kultury fizycznej i dalszych 
sukcesów w sporcie wyczynowym. Za 
przykładem sportowców radzieckich, 
dających cenny wkład w piękne dzie- 
ło budowy komunizmu, polscy spor- 
towcy będą nieustannie prowadzić 
walkę o rozwój masowej, ludowej kul 
tury fizycznej i o lepsze wyniki spor- 
towe dla wzmocnienia swojej Ojczyz- 


W furnieju tenisa stołowego, który 
został zorganizowany przez redakcję 
„Słowa  Polskiego* we Wrocławiu, 
zwyciężył Arbach z Ogniwa, Drugie 
miejsce zajął Ciupryk, a trzecie Ro- 
słan, również z Odgniwa. 

w” w 

Junacy hufców PO SP zdobyli w ro 
ku 1951 57,074 odznaki SPO. 24,223 od 
znaki zdobyła młodzież wiejska. Po- 
nadto tysiące junaczek i junaków z 
hufców wszelkich typów zdały już po 
kilka norm na SPO. 


BYDGOSZCZ. W turnieju szacho- 
wym o drużynowe mistrzostwo Po- 
morza zwyciężyli szachiści bydzo- 
skiej Spójni, którzy wraz z zespo- 
łem toruńskiego Kolejarza uzyskali 
równą ilość punktów po 21. Po obli- 
czeniu punktacji systemem warto- 


TORUŃ. Siatkarki grudziądzziej 
Spójni spotkały się w meczu mi- 
strzowskim z miejscowym  Koleja- 


rzem, Wygrały  grudziądzanki 6:3 
(0:15, 11:15, 6:15). > 
W meczu koszykówki torunianki 


zrewanżowały się i zwyciężyły. 27:26 
(22:10), i 
+ kę * 
W towarzyskich spotkaniach kó- 
szykówki męskiej w Bydgoszczy, 


Depesze noworoczne GK 


ny i obozu pokoju, któremu przewodzt 


Wielki Stalin. ; hs 
x 
Komitet Sportowy NRD 
Berlin 


Z okazji Nowego Roku przesyłamy 
Wam serdeczne życzenia daiszego roz 
woju kultury fizycznej oraz nowych 
sukcęsów sportowych, które są cen- 
nym wkładem do walki o zjednoczo= 


‘ne, wolne, demokratyczne i pokój mi- 


łujące Niemcy. Sportowcy polscy ślą 
sportowcom i całej dzielnej młodzie- 


towców wielkiego Związku Radzie- | ży NRD wraz z noworocznymi życze- 


niami najserdeczniejsze wyrazy uzna- 
nia, głębokiej solidarności i przyjaź- 
ni. Za przykładem przodujących w 
świecie sportowców radzieckich bę- 
dziemy wspólnie walczyć o utrwale- 
nie pokoju na całym świecię, 


Podobne depesze wysłane zostały 
również do bratnich związków spor- 
towych Albanii, Bułgarii, Chin Ludo- 
wych, Czechosłowacji, Rumunii i Wę- 
gier. 


W kilku wierszach... 


* s 


Ww fimałowych rozgrywkach czeskiej 
ligi hokejowej prowadzi obecnie ATK 


| 18 pkt, przed Vitkowice Zelezarny 16 


pkt. W grupie II na czele tabeli kro- 
czy Zbrojovka Brno, a w III grupie 
pierwsze miejsce — Huta Homutov. 


W meczu szachowym Kraków =a 
Warszawa zwyciężyli szachiści Kra 
kowa 6:14. W spotkaniu zabrakło mi- 
strzów Pytłakowskiego į Śliwy, 


Spójnia (Bydgoszcz) mistrzem okręgu 


ściowania Bergera, pierwsze miej- 
sce przypadło bydgoszczanom, 
Trzecie miejsce zajęli szachiści 
Spójni (Grudziądz) 15,5 pkt., przed 
Ogniwem (Bydg.) i Unią (Ino). 
Spójnia będzie reprezentowała Po- 
morze:.w dalszych rozgrywkach na 
szczeblu centralnym. (bz) 


Pod koszami 


Spójnia wygrała z Kolejarzem 42:32 
(24:12). Mecz drużyn rezerwowych 
zakończył się zwycięstwem Koleja- 
rza 35:26 (17:13). 


La * 

W towarzyskim meczu w Inowro= 
cławiu absolwenci Lic. Kasprowicza 
wygrali z SKS przy Lic. Kasprowicz 
77:23 (36:9). Najwięcej punktów w 
zespole zwycięzców zdobył Gałężew= 
ski — 27. (hz) 


Obwieszczenia 


| mame 1-0 ram rm 


Prezydium WRN decyzją z 4. XII. 1951 r. L. Sp, 
A. IIT/1/1/103/51 zmieniło nazwisko ob. 


Ii rosar |] 


DOBREGO fotografa labo- 
ranta poszukuje Michalak, 
Inowrocław Stalina AŚ 

gb 


Pierdzioch 


Edmunda, ur. 13, VII. 1911 r. w Szamotach, s. 


Emila i Praksedy z domu Kozak, zam, w Grabów 
nie, pow. wyrzyski, na Maraszewski. Zmiana naz | - 


wiska rozciąga się na żonę i syna. 


ZGUBY 


(2889 | ZGUBIONO legitymacje U- 
bezpieczalni Społecznej Nr 


Górecki Czesław, 


j ZW 459232. 
| Poszukiwania pracowników | Bydgoszcz. (Z 


MAGAZYNIERA, wykwalifikowanych DMU- 


CHACZY i MALAREK na ozdoby 


zatrudnią od zaraz Bydgoskie Zakłady Chemi- 
cznego i Mineralnego Przemysłu Terenowego 


Bydgoszcz, ul. Toruńska 20. 


Kwalifikowanych ŚLUSARZY narzędziowych, 
TOKARZY, FREZERÓW, SZLIFIERZY, ELEK- 
TRYKÓW zatrudnią Pomorskie Zakłady Wytwór 
cze Aparatur Niskiego Napięcia w Toruniu, ul. 
Żółkiewskiego 23. Zgłoszenia kierować do Dzia- 


łu Kadr PZWANN. 


w następującym porządku: 
Szwederowo 


Dzieln. 


tylko w/w podanych terminach, 


członków wraz z rodzinami. 
4) 


Dnia 30 grudnia 1951 r. zmarł 


Imprezy noworoczne 
dla dzieci członków PSS 


odbędą się w sali ORZZ przy ul. Toruńskiej 


Dzieln. Fabryczna w dn. 3. I. 52 r. o g. 17 
Dzieln. Kolejowa w dn. 4, I. 52 r. o g, 17 
„ 5.1. 52 r. o g. 17 
PACZKI ze słodyczami wydawane będą na 
podstawie bonów z nadrukiem dzielnicy 


_ ZARZĄD 


ZGUBIONO przepustkę: fa- 
bryki „Unia”. Myjak Jerzy, 
(11 


choinkowe | Grudziądz. 


ZGUBIONO kartę meldun- 
kową na nazwisko Mutkow 
ski Stanisław, wydaną przez 
Prez. Gminnej Rady Naro- 
dowej Pręczki. (15 


1610k 


ZGUBIONO legitymację z Fa 
bryki Pe-Pe-Ge. Kieinow- 
ska Łucja, Grudziądz. (12 


| (B | SEER 


OGŁOSZENIA 


do 


GAZETY POMORSKIEJ 
GAZETY KUJAWSKIEJ 
GAZETY TORUŃSKIEJ 


należy kierować 


- bezpośrednio do. 


NA IMPREZACH WYSTĄPI BALET 
DZIECIĘCY z bogatym programem. 
Na powyższe imprezy zapraszamy dzieci 


PSS. 


Biura Ogłoszeń 
RSW „PRASA* 


Bydgoszcz, 1 Maja 55 


Jan Pukaczewski 
b. długoletni wiceburmistrz i członek Prezydium MRN w Mogilnie 


Zmarły był szczerze oddany pracy dla dobra naszego miasta. 
. Cześć jego pamięci! 


Prez. Miejskiej Rady Narodowe] 


w Mogilnie 


Pogrzeb odbędzie się dnia 3 stycznia 1952 r. o godzinie 15 z domu 


żałoby ul. Kościuszki nr 4. 


Miejska Rada Narodowe 


w Mogilnie 
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